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Walka polityczna 
zaostrza się

Konserwatyści są gotowi do kon
struktywnej współpracy z prezyden
tem Va!dasem AdStnkusem - poinfor
mowała na wczorajszej konferencji 
prasowej Rasa Rastauskiene, zastęp
ca starosty frakcji konserwatystów w 
Sejmie. - Na Litwie otwiera się możli
wość spokojnej, ale jednocześnie zde
cydowanej pracy. Jednym z jej naj
ważniejszych filarów musi być poro
zumienie pomiędzy wszystkimi czło- 
nami władzy - powiedziała Rastau
skiene.

Według Rastauskiene możliwości 
przyszłej współpracy zwiększyły się 
po nakreśleniu ram programowych 
przez A l̂amkusa podczas ceremonii 
inauguracji prezydenta. Rastauskiene 
uważa, że program Adamkusa 
wzmacnia pozycję przyjętego przed 
rokiem programu rządu.'-

Rastauskiene Uważa jednak, żę 
-nawet w państwie, nawet bardzo sil
nie propagującym ideę zgody, demo
kracja nie jest możliwa bez walki po
litycznej. - Będzie ona i u nas za
ostrzać się coraz bardziej, lecz należy 
wierzyć, że słowa prezydenta będą 
się w niej liczyć - powiedziała wice
przewodnicząca frakcji konserwaty
stów.

Rasa Rastauskiene ma także na
dzieję, że pod wpływem prezydenta 
znajdzie się także i Związek Centrum, 
który, według Rastauskiene, poprzez 
eskalację teczek KGB próbuje naru
szyć stabilizację społeczną

Jacek J. KOMAR

Prof..Jerzy G iedroyć kryty
kuje „Wspólnotę Polską”; która, 
jego zdaniem, popiera antylitew- 
sko nastawionych liderów środo
wiska polskiego LitWy! Q tym i o 
innych problemach życia Polaków 
na Wschodzie -^wwywiadzie pro
fesora ,ia ó iy za m ie lc im y  w ju -  
trzejszym numerze „Kuriera”*

Ten niepowtarzalny 
urok Kaziuka

W tym roku Kaziuk zawitał do naszego gro
du prawie o tydzień wcześniej, podobnie, jak i 
sama wiosna, .której zwiastunem jest to do
roczne święto ludowe. Od lat związane z Ryn
kiem Kalwaryjskim ostatnio coraz bardziej roz
szerza swój zasięg - obejmując nie tylko ten 
plac rynkowy, ale też Starówkę Wileńską i nową 
dzielnicę mieszkaniową Fabianiszki. Szczegól
nie urokliwie przez te trzy dni z rzędu wyglą
dała ulica Zamkowa, która stała się otwartym 
pawilonem handlowym, ba, nawet sceną, gdzie 
-występowali muzykanci ludowi i weseli prze

bierańcy. Mimo nieco zmiennej pogody za
kwitła ona kwiatami palm wileńskich, zwabi
ła zapachem wikliny z podwileńskich rojstów, 
z której zostały splecione kosze, koszyczki, 
kobiałki. Wabił zapach drzewa niepowtarzal
nych beczek, beczułek, łyżek i koników buja
nych... Uroku Kaziuka opisać nie sposób. 
Trzeba na nim koniecznie być samemu, by się 
tym klimatem jarmarku wileńskiego nacie
szyć, rozweselić, albowiem tradycyjnie Jak i 
przed laty, przygrywają tu kapele i ludowi 
muzykanci. Co prawda, nie ma serc lukrowa

nych z tak wesołymi napisami, ale czy serce 
niewieście się oprze, jeżeli otrzyma takie koloro
we, różowe, nawet bez napisu, a słowa „kocham 
cień”, każdy naszepce do uszka swej wybranej. 
Ach, ten Kaziuk. Jakże to pięknie, że taka trady
cja w naszym mieście żyje, że się rozszerza, a w 
tym roku na pewno również w dniu Kazimierza 
na Rynku Kalwaryjskim rozłożą jeszcze swe cu
deńka twórcy ludowi.

H.G.
NA ZDJĘCIACH: migawki z tegoroczne

go święta. Fot. Marian Paluszkiewicz

W Możejkach zebrano około 2/3 rozlanego mazutu
Na stacji kolejowej w Możej- "zuł zostanie zebrany nie wcze- przedziurawienia jeszcze czte-

kach zebrano około dwóch trze Śrtiej niż za dobę. Jak już pom- rech wylało się na ziem ię prze-
cich mazutu, który-się wylał w formowała ELTA, wczćsnynuran- szło 100 ton mazutu. Ludzie w
wyniku niedzielnej awarii. Prze- kiem w niedzielę w wyniku wy- wyniku awarii nie ucierpieli,
w iduje się, że cały rozlany ma- kólejen ia cysterny kolejowej i (Dokończenie na s tr. 2)

CO SŁYCHAĆ W LITWIE 
Z GENIALNYM PIŁSUDSKIM?

Nic nie słychać, zwłaszcza w Źułowie, gdzie się uro
dził. A warto by było. w jakiś godny sposób to miejsce 
upamiętnić - mówią teraz niecodzienni w tymże Zułowie 
goście. Przybyli tu z daleka: prof. dr Alfred F. Majewicz, 
kierownik katedry Orientalistykfi Bałtologii na Uniwer
sytecie im. A. Mickiewicza w Poznaniu, dr Tomasz Wi- 
cherkiewicz (Uniwersytet im. A. Mickiewicza w Pozna
niu, katedra Orientalistyki i Bałtologii oraz prof. Koićhi

Inoue, etnograf, etnolog z Japonii (Hokkaido University 
Slavic Research Center).

Natomiast w Wilnie na temat Piłsudskiego tróchę jed
nak słychać. W Litewskim Muzeum-Sztuki znajduje się 
(chwilowo, bo to własność Kowna) zdjęcie portretu Pił
sudskiego pędzla malarza litewskiego Vamasa.

O tej, niezwykłej wizycie i-mnóstwie rewelacyjnych 
szczegółów z nią związanych - czytaj na str. 5.

Fot. Czesław Malewski
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WIELKA PREZYDENCKA 
GAM I JUŻ KŁOPOTY 

DMA POWSZEDNIEGO
Litwa przeżyła niezapomniane chwile. Takiej inauguracji prezydenta nikt 

nie pamięta* mimo że przed pięciu laty również na czele państwa stanął prezy
dent, wybrany przez większość obywateli Litwy. Pierwszy po odzyskaniu nie
podległości. Podobne przekazanie władzy przez jednego prezydenta drugiemu 
miało miejsce przed 72 laty. Podobne, ale nie tak widocznie huczne. Bo o hucz
niejsze powitanie nowego prezydenta trudno.

Stęskniliśmy się do świątecznych, imponujących imprez. Tłumy mieszkań
ców Wilna oblegały miejsca, przewidziane w  scenariuszu inauguracji. Wszyst
ko odbyło się według tego scenariusza. Byliśmy świadkami, zawdzięczając, rzecz 
jasna, telewizji, powszechnej zgody wszystkich mężów stanu. Nawet ci, którzy 
dotychczas midi sobie wiele do zarzucenia, nie szczędzili sobie nawzajem kom
plementów. Lepiej tak niż inaczej. Ładnie podziękowano Algirdasowi Brazau- 
skasowi za lata pracy na stanowisku prezydenta. A był to okres, w którym insty
tucja prezydenta musiała torować drogę, co jej się udało w pełni. Na tyle, na ile 
pozwalają pełnomocnictwa tej instytucj i, w polityce krajowej również da się zna
leźć niemało zasług tego najpopularniejszego polityka litewskiego. Co prawda, 
te pełnomocnictwa nie są zbyt rozległe, czego potwierdzeniem jest werdykt Sądu 
Konstytucyjnego w sprawie kształtowania nowego(?) rządu przy nowym prezy
dencie. Właściwie nowego rządu nie będzie. Jak wiemy, można mówić jedynie o 
jego udoskonaleniu, mimo że opozycyjne frakcje sejmowe widzą tę odnowę w 
zamianie to  najmniej sześciu ministrów. Zaczekajmy jednak do 9 marca, aż Sejm 
będzie musiał zatwierdzić skład odnowionego rządu. Albo nie zatwierdzić, co 
jest mało prawdopodobne.

Media Litwy szeroko opisywały bale w czterech najbardziej prestiżowych 
salach Wilna. Włącznie z wytwornymi daniami, od których ślinka ciekła, aktó-* 
rych większość z  nas nawet nigdy nie próbowała, np. tortu z  krewetek, który, 
jeśli sądzić z  opisu, był prawie na wszystkich stołach. Rzecz jasna, uczestnikami 
inauguracji prezydenta nie może być ogół. Ogół musiał zadowolić się widokiem 
pięknie wyglądającej pary prezydenckiej, jak wszyscy uznali, odmłodzonej na 
lat co najmniej 15, no i niezwykle atrakcyjnym fajerwerkiem. Był bez żadnej 
przesady cudowny. Żeteż takimi kolorami i bukietami kwiatów można strzelać! 
Wychowani na salwach pierwszomajowych i z  okazji świąt październikowych 
byliśmy zaskoczeni takim cudem pirotechniki nie podejrzewając, że ognie sztuczne 
mogą być aż takie.

O naszym życiu i życiu państwa decydują przede wszystkim nie świąteczne 
momenty, niech najwyższych władz, ale dzień powszedni. Nie jest on ani łatwy, 
ani wcale beztroski. Nadal ludzie są zaniepokojeni taryfami na rozmowy telefo
niczne. Sejm, mimo mityngów i wieców, włącznie z  opasaniem gmachu sejmo
wego przez ludzi, niezadowolonych z podrożenia abonamentu i opłat za minutę 
rozmów, nie uwzględnił żądań swych obywateli. Wręcz odwrotnie, minister ds. 
europejskich Laima Andrikiene, jak gdyby urągając wszelkim protestom ludno
ści, z  nutą satysfakcji (czyżby osobistej?) powiadomiła, że taryfy nie zostaną 
zmienione, a już wkrótce odbędą się realne rozmowy z inwestorami zagranicz
nymi co do sprywatyzowania „Telekomasu”.

Z rozmów z  ludźmi, również czytelnikami „Kuriera” można przekonać się, 
że jednak czekają oni na zmiany. Czekają na zmiany w rządzie, zapowiedziane 
zmniejszenie liczby ministerstw, a co za tym idzie - ministrów. Czy te zmiany 
mogą być panaceum na wszystkie nasze troski? Wątpliwe. Wydąje się, że najbar
dziej potrzebna nam jest wiara. Wiara w to, że został wybrany na najwyższe 
stanowisko w państwie człowiek, tóóry potrafi ocenić wartość człowieka, jako 
wartość najwyższą, absolutną. I nie tylko ocenić, ale też działać według tej, wy
powiedzianej przez siebie, zasady. Jak uda mu się ulżyć życiu rolników, młodych 
rodzin, nauczycieli, lekarzy, innych przedstawicieli zawodów tzw. budżetowych? 
Ludzie, którzy głosowali na Valdasa Adamkusa, mają nadzieję, że mu się uda. 
Daj Boże, aby tak się stało. Krystyna ADAMOWICZ

W Możejkach zebrano 
około 2/3 rozlanego mazutu

(Dokończenie ze str. 1) 
Naczelnik oddziału Departamen- >. 

tu Bezpieczeństwa Cywilnego powia
tu telszewskiego kapitan Jonas Żvirgż- 
dinas poinformował agencję ELTA, że 
usuwanie skutków awarii rozpoczęto 
w niespełna pół godziny od wypadku. 
Udało się dosyć szybko zapobiec prze
dostawaniu się mazutu w stronę do
mów mieszkalnych.

Niemniej tempo prac zwolnione 
zostało z powodu usterek sprzętu tech
nicznego w poniedziałek rano. „W cią
gu kilku godzin udało się uporządko
wać sprzęt i kontynuować prace przy 
usuwaniu skutków awarii” - stwierdził 
J. Żvirgżdinas.

Szef telszewskiego powiatowe
go oddziału Departamentu Bezpie
czeństwa Cywilnego stwierdził, że 
warunki atmosferyczne są sprzyjające 
- stwardniały mazut nie wsiąka głębiej 
w glebę. „Niemniej zgęszczony ma
zut jest bardzo trudno zbierać, co kil

kakrotnie utrudnia naszą pracę” -p o
wiedział J. Żvirgżdinas.

W niedzielę w likwidacji skutków 
awarii uczestniczyło blisko 150 spe
cjalistów bezpieczeństwa cywilnego, 
ochrony przeciwpożarowej i kolei, ko
rzystano z koparki i innego specjalne
go sprzętu. Obecnie mazut zgarnia 20- 
30 osób z pomocą sprzętu.

„Ruch pociągów przez stację w 
Możejkach nie został zatrzymany, ale 
na tej linii kolejowej, na której nastą
piła awaria, ruch będzie wznowiony 
niezbyt prędko” - poinformował ka
pitan.

Zdaniem J. Żvirgżdinasa, przyczy
na awarii jest jasna - zniszczone pod
kłady na stacji kolejowej w  Możejkach. 
„Były one już przestarzałe i moralnie, 
i fizycznie” -powiedział naczelnik tel
szewskiego powiatowego oddziału De
partamentu Bezpieczeństwa Cywilne
go. Funkcjonariusze praworządności 
powinni ustalić, kto ponosi winę.

S t r z e la n in a  w  K o w n ie
Wczoraj o godz. 16.30 w  domu 

przy ul. Szaltinio 8 uzbrojony napast
nik wystrzelił w kierunku dwóch męż
czyzn, znajdujących się w przedsion
ku tego domu. Jeden z nich, Stasys

Stankeviczius (1968 r. ui>) został ran
ny, drugiego, którego osobowość się 
ustala, kula trafiła śmiertelnie.

Napastnikowi udało się z miejsca 
wypadku uciec. (ELTA)

Z  konferencja p ra so w e j

L D P P  u d z ie l i  p o p a r c ia  r e f o r m ie  
s t r u k t u r  p a ń s t w o w y c h  i id e i z g o d y

Starosta sejmowej frakcji LDPP 
Czeslovas Jurszenas twierdzi, że LDPP 
udzieli wszechstronnego poparcia 
skonkretyzowanej idei . zgody, zawar
tej w pierwszych przemówieniach pre
zydenta Litwy Valdasa Adamkusa, 
skonkretyzowanej idei zgody. Powie
dział on, że jest to idea główna, która 
powinna zapewnić dalszyszybki i bez
konfliktowy rozwój Jcraju oraz wkro
czenie w wiek XXI, informuję ELTA.

Na poniedziałkowej konferencji, 
prasowej Cz. Jurszenas powiedział, że

LDPP udzieli również poparcia zde
cydowanej reformie struktur państwo
wych, zaleconej przez nowego przy
wódcę kraju. „Oczywiście, będziemy 
oczekiwali konkretnych kroków”, 
odnotował przewodniczący LDPP.

Nowy prezydent pięknie i donio
słe, jego zdaniem, swymi przemówie
niami w Sejmie i do narodu zainau
gurował kadencję. „Będziemy jednak 
oceniali nie według słów, lecz według 
konkretnych czynów”, powiedział on.

Cz. Jurszenas dodał, że ustępując

prezydent Litwy Algirdas Brazauskas 
nowemu przywódcy kraju pozostawił 
realistyczną politykę zagraniczną, ure
gulowane umowami międzynarodo
wymi stosunki z sąsiadami, konkręt- 
nie zapoczątkowaną realizację progra
mu integracji ze strukturami europej
skimi i euroatlantyckimi.

„Kontynuację tej linii obiecał 
również nowy prezydent. Dla nasze
go państwa i społeczeństwa bardzo 
ważna jest ciągłość polityki zagranicz
nej” - stwierdził Cz. Jurszenas.

S po irz.en ie  h is to ry k ó w

Stosunki litewsko-polskie - w dokumentach
Były przewodniczący litewsko- 

polskiej grupy parlamentarnej, obec
ny ambasador Litwy na Ukrainie i w 
Mołdowie Vytautas Pleczkaitis oraz 
były ambasador Polski na Litwie Jan 
Widackr przygotowali zbiór doku
mentów „Stosunki litewsko-polskie w 
latach 1917-199.4”. W nakładzie ty
siąca egzemplarzy został on wydany 
przez oficynę sejmową „Valstybes żi- 
nios”. Książka zawiera podstawowe 
dokumenty, związane ze stosunkami 
obu krajów do roku 1994, gdy podpi
sany został Traktat między Republi
ką Litewską a Rzecząpospolitą Pol
ską o przyjaznych stosunkach i dobro
sąsiedzkiej współpracy.

Jak poinformował V. Pleczkaitis, 
do wydania zbioru tych dokumentów 
przyczyniła się „istotna zmiana sto- 

; sunków litewsko-polskich i chęć

ujawnienia samego procesu, gdy od 
napięcia i konfrontacji nastąpiło przej
ście do wzajemnego zrozumienia, sza
cunku i przyjaźni”. •

Jest to książka o nowym charak
terze, w której po raz pierwszy opu
blikowane zostały listy byłego prezy
denta Litwy Algirdasa Brazauskasa i 
przewodniczącego Sejmu Vytautasa 
Landsbergisa do ówczesnego prezy
denta Polski Lecha Wałęsy, jak rów
nież oficjalna korespondencja mini
strów spraw zagranicznych.

Zdaniem V. Pleczkąitisą, różne 
poglądy na historię niekiedy uwarun
kowane są nie różnicami w doświad
czeniach historycznych, lecz zwykłą 
nieznajomością faktów. Fakty zmienia
ją, w jego przekonaniu, mity, narzuco
ne stereotypowe poglądy. Wyraził on 
ubolewanie, że niekiedy fakty bywają

nawet sfałszowane. „Zbiór dokumen
tów powinien dopomóc w zapobieże
niu temu”, mówi V. Pleczkaitis.

W książce zgromadzone zostały 
dokumenty, które dla obu autorów - 
Litwina i Polaka - wydały się bardzo 
ważne. „Zbiór dokumentów nie pre
tenduje do wszechstronnego naświe
tlenia stosunków litewsko-polskich. 
Jest to raczej pierwsza tego rodzaju 
praca, pozwalająca czytelnikowi li
tewskiemu na zapoznanie się ze sta
nowiskiem Polski, jej interesami, trak
towaniem faktów, a czytelnikowi 
polskiemu - z pozycją Litwy i jej oce
ną tych samych faktów”, twierdzi V. 
Pleczkaitis.

W najbliższych dniach w Polsce 
ukaże się polski wariant tej książki, 
który ukaże się nakładem oficyny 
wydawniczej Sejmu polskiego.

Litwa i Litwini 
amerykańscy 

mają wspólne cele
W poniedziałek, 2 marca, przemó

wieniem monsignore Kazimierasa Va- 
siliauskasa, który życzył jedności, w 
gmachu sejmowym rozpoczęły się po
siedzenia komisji przedstawicieli Sej
mu RL i Wspólnoty Litwinów USA, 
infoipiuje ELTA.
- Celem powołanej dwa lata temu 
komisji jest tworzenie i realizowanie 
wspólnych projektów integralności na
rodu, zacieśnianie więzi między za
mieszkałymi na Litwie i za granicą Li
twinami, wspieranie celów politycz
nych Litwy, jak najszersze krzewienie 
kultury litewskiej za granicą. W skład 
komisji wchodzi po 5 przedstawicieli 
Sejmu RL i Wspólnoty Litwinów 
USA. Ma ona dwóch przewodniczą
cych. W obecnej kadencji są nimi wi
ceprzewodniczący Sejmu Republiki 
Litewskiej Feliksas Palubinskas oraz 
członek Rady Wspólnoty. Litwinów 
USA Liuda Rugieniene. Posiedzenia 
komisji odbywająsiędwa razy do roku.

Uczestników tegorocznych wio
sennych posiedzeń pozdrowił prze
wodniczący Światowej Wspólnoty Li
twinów \fytautas Kamantas. Przedsta
w ił on również innych przybyłych 
przedstawicieli rady tej wspólnoty.

Krótkie referaty o dokonanej pra
cy i nowych planach wygłosili prze
wodniczący, komisji Liuda Rugienie
ne i Feliksas Palubinskas.'

Pierwszą kwestią porządku dzien
nego była współpraca kulturalna. 
Omówiono i oceniono wspólny pro
jekt - obchody poświęcone pierwszej 
książce litewskiej w  Stanach Zjedno
czonych.

Komisja przedstawicieli Sejmu RL 
i Litewskiej Wspólnoty USA będzie 
obradowała przez cały tydzień.

P a r t i a  K o b i e t  -  n i e  t y l k o  d l a  k o b i e t

Litewska Partia Kobiet 
obchodzi swe trzyleeie

Zdaniem przewodniczącej Litew
skiej Partii Kobiet prof. Kazimiery 
Prunskiene, ta partia jest w stanie obro
nić swoje prawa i pozycje w systemie 
politycznym, a w przyszłości również 
wygrać wybory. Oświadczyła ona to w 
sobotę w Sejmie na trzecim zjeździe 
Partii Kobiet, podsumowując jej trzy
letnią działalność, informuje ELTA.

Litewska Partia Kobiet* jak powie
działa jej przewodnicząca, swoim po
wstaniem i działalnością wniosła w 
Życie polityczne Litwy znaczący 
wkład, umocniła pozycje kobiet rów
nież w  innych partiach. Prof. K. Prun
skiene podkreśliła, że jest "to jedyna 
partia, stworzona z inicjatywy kobiet i 
stanowiąca swego rodzaju wyzwanie 
dla partii patriąrchalnych.

Swoim trzecim zjazdem Partia 
Kobiet zamierza zainaugurować nowy 
etap działalności. Skorygował on na
zwę partii, statut i program. Jak twier
dzi przewodnicząca Partii Kobiet prof. 
Kazimiera Prunskiene, akcentowanie 
i reprezentowanie problemów .kobiet 
zostanie uzupełnione wcieleniem w  
życie zasad równych możliwości oraz 
zgodnego partnerstwa kobiet i męż
czyzn. Jednocześnie będzie się dążyć, 
jak powiedziała, do zaktywizowania 
działalności partii w  sferze gospodar
ki, opieki społecznej i zdrowia, kultu
ry, polityki zagranicznej i in.

K. Prunskiene odnotowała, że Par
tia Kobiet od chwili jej założenia ak
centowała, iż jest partią szerokiego 
środka. Przestrzega ona, jak twierdzi 
profesor, partnerskich układów w  sto
sunkach z partiami politycznymi o sze
rokim zasięgu. Jak powiedziała prze-

W poniedziałek około godz. 11 
.w  Kownie, na moście przez rzekę 
Jiesia, zdarzył się nieszczęśliwy  
wypadek. Samochód wileńskiej 
ZSA „Nerama” renault 380, kiero
wany przez Riczardasa Arbocziu- 
sa (1958 r.), mieszkańca Janowa, 
zderzył się z  mikrobusem vw trans
porter. W wyniku zderzenia mikro

bus, kierowany przez Remigijusa 
Korsakasa (1965 r.), wraz z  balu
stradą m ostu i ogrodzeniem  
ochronnym wpadł do rzeczki Jiesi, 
informuje ELTA.

Poszkodowanego udało sięuwol-

i

wodnicząca Partii Kobiet, wśród 
mniejszych partii bliskie są jej Unia 
Chrześcrjańsko-Demokratyczna, Par
tia Chłopska, nierzadko konstruktyw- 
nością wykazują się, w  jej przekona
niu, również partie radykalne - „Jau- 
noji Lietuva” i „Związek Wolności”.

Największe partie, w  tym również 
o zbliżonych programach - centry.-^ 
styczne na ogół bez entuzjazmu reagują 
na potencjalne partnerstwo z młodszy
mi a zarazem mniej reprezentowany
mi, powiedziała profesorK. Prunskie
ne. Wyraziła ona życzenie, aby kon
kurencja przybrała bardziej konstruk
tywne i rzeczowe formy.

Za jedno z  najważniejszych zadań 
Partii Kobiet profesor uważa kształto
wanie nowych tradycji.

* *  *
Po sobotniej zmianie nazwy Litew

skiej Partii Kobiet na Nowa Demokra
cja/Partia Kobiet posłanka na Sejm 
prof. Kazimiera Prunskiene po raz trze
ci wybrana została na przewodniczącą 
tej partii.

Za jej kandydaturą jednomyślnie 
przegłosowali delegaci na m  zjazd 
partii. Więcej kandydatur na to stano
wisko nie było.

Członkowie partii utworzyli radę 
w nowym składzie. Należy do niej 50 
członków, w tym 7 mężczyzn.

Przeszło 400 delegatów na zjazd 
w sobotę przyjęło oświadczenie, w któ
rym przedstawiło kierunki i cele dzia
łalności Nowej Demokracji/Partii Ko
biet

Po geździe wystąpili soliści ope
ry Eduardas Kaniayą i Władimir Prud
ników.

Po zderzeniu  z  ciągnikiem  m ikrobus w p ad ł do rzeki
nóg, uraz śledziony. R. Korsakas 
umieszczony został w  Kowieńskim 
Szpitalu Klinicznym. |

Dopiero po południu przy uży
ciu specjalnego sprzętu strażacy wy
dobyli mikrobus z rzeki.

nić z samochodu dopiero po przyby
ciu strażaków na miejsce wypadku. 
Skonstatowano u niego złamanie obu

W edług w stępnych danych, 
przyczyną tego wypadku mogła być 
śliska jezdnia. Śledztwo trwa.
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P o d z i ę k o w a n i e
Fundacja Kultury Polskiej na Litwie im. J. Mon- 

twiłła i Komitet Ochrony Pamiątek Polskich i Cmen
tarzy składają serdeczne podziękowanie Panu Walde
marowi LIPCE-CHUDZIKOWI, .Konsulowi General
nemu Rzeczypospolitej Polskiej w Wilnie, za subwen
cję w wysokości 1000 USD na wykonanie i usytuowa
nie marmurowej tablicy pamiątkowej ku czci Adama 
Mickiewicza przy ul. Wielkiej (Didżioji) t r̂ 22 w Wil
nie o treści: „Z tego domu wyjechał w dniu 6.XI

(25.XI) 1824 r. ADAM MICKIEWICZ, Opuszczając 
Wilno na zawsze*’.

Suma ta została zebrana z inicjatywy Pana Konsula Wal
demara Lipki-Chudzika w USA i dzięki staraniom ks. pra
łata Johna Podgórnego z Passaic, New Jersey w USA oraz 
innych osób. Wyrażamy serdeczne podziękowanie!

Wileńskie „Bóg zapłać!”, Panie Konsulu, za pamięć, 
współpracę i szczerą pomoc dla naszej pracy w dziedzinie 
ochrony historycznych wartości kultury polskiej na Litwie!

Henryk SOSNOWSKI, 
prezes Rady Fundacji

NA ZDJĘCIU: dom przy ul. Wielkiej 22. fot. Czesia w iviaiewsKi

W wileńskich klubach nncnyrh

A l k o h o l  i  p a p i e r o s y

Do 1 kwietnia zostaną zniszczone stare banderole
Do 1 kwietnia nie odebrane bande

role z 1995 roku muszą być w ustalo
nym trybie zinwentaryzowane i znisz
czone. Wydatki na produkcją i nabycie 
banderol dla podmiotów gospodarczych 
skompensuje państwo, głosi noweliza
cja uchwały rządu „O wprowadzeniu 
znakowania wyrobów tytoniowych i 
napojów alkoholowych banderolami 
wzoru 1998 roku*.'.

Od ł  kwietnia obowiązuje zakaz 
importu oraz produkcji napojów alko
holowych, oznakowanych banderolami 
starego wzoru.

Importerzy napojów alkoholowych, 
którzy sprowadzili napoje do zamknię
tego składu celnego, zobowiązani są 
oznaczyć J e  nowymi banderolami nie 
później niż w c iągu 5 dniroboczych od 
dnia wydania banderol i zapłacić eto,

akcyzę oraz VAT przed załatwieniem 
formalności celnych:—

Resztki napojów, nie objęte do 1 
kwietnia importową procedurą celną, 
importerzy powinni do 10 kwietnia zin
wentaryzować z udziałem pracowników 
Państwowej Inspekcji Podatkowej oraz 
Urzędu Ceł. Napoje do 1 maja powin
ny być oznakowane banderolami 1998 
roku i do 1 sierpnia należy zapłacić za 
nie cło, akcyzy i VAT.

Podmioty gospodarcze, włączone do 
wykazu godnych zaufania podmiotów 
gospodarczych za przewidziane do.im
portu napoje alkoholowe, które oznaku
ją  za granicą, będą płacili podatki przed 
załatwieniem procedury celnej |p u ży t
ku wewnętrznego. Nie włączeni na listę 
godnych zaufania podmiotów gospodar- 

• czych i życzący importowane napoje sy

gnować za granicą, opłaty uiszczać będą 
zawczasu (nabywając banderole).

Handel, przewóz, przechowywanie 
w hurtowniach bądź magazynach pla
cówek żywienia zbiorowego lub w in
nych miejscach napojów alkoholowych 
produkcji krajowej bez banderol lub 
ze starymi banderolami jest zakazane. 
Ten przepis stosowany jest od 1 sierp- 
nia, a w przypadku przedsiębiorstw 
handlu hurtowego - od 1 czerwca.

Znajdujące się w magazynach pro
ducentów resztki alkoholu do 10 kwiet
nia mają być zinwentaryzowane. Na 
napoje zinwentaryzowane, które do 1 
maja nie zostaną sprzedane przedsię
biorstwom, wydawane będą bezpłat
nie banderole, którymi producenci mu- 
sząje oznaczyć w ciągu 5 dni od otrzy- 
mania banderol. (ELTA)

Jak podaje dział Sztabu Informacji MSW RL, w dniach 27-28 lutego i 
1 marca br. w kraju zanotowano 534 przestępstwa, w tym: 5 zabójstw, 22 
obrażenia ciała, 5 gwałtów, 49 chuligańskich ekscesów, 19 rabunków, 3 
oszustwa, 431 kradzieży. Skradziono 43 samochody, znaleziono -15.

Zanotowano 36 wypadków drogowych i 13 pożarów. Znaleziono zwło
ki 12 osób. Zatrzymano 36 podejrzanych o popełnienie przestępstw.

Ofiary morderstwa - 
babcia i wnuczek

Wpiątek wieczorem w mieszkaniu 
przy ul. Laukininku w Kłajpedzie zo- ; 
stali zamordowani w okrutny sposób 
48-letnia JelenaCziułkowa i jej pięcio
letni wnuczek Paweł Grigonanc. Jak 
podaje dziennik „Lietuvos rytas”, na 
ciele kobiety znaleziono ślady około 40 
pchnięć nożem kuchennym w szyję i 
klatkę piersiową, później zaś ofiara była 
duszona sznurem Chłopczykotrzymał 
w pierś około 20 pchnięć nożem. Prze
stępców na razie nie ustalono. Wiado
mo, ze do mieszkania weszli oni bez 
przeszkód, żadnych śladów włamania 
nie znaleziono. Przypuszcza się też, że 
morderstwa dokonano w godz. 19-20, 
prawdopodobnie kobieta przygotowy
wała kolację.

Silna fizycznie J. Cziułkowa wal
czy łązprzestępcami do ostatka. Usta
lono to na podstawie śladów na jej 
ciele, rozbite było okno w pokoju, 
dywan poruszony z miejsca. Bandyci 
wcale nie ukrywali narzędzi morder
stwa, porzucilinoż kuchenny i sznur. 
Sąsiedzi niczego podejrzanego nie za
uważyli.

Przestępcy w mieszkaniu nicze
go nie szukali. W korytarzu na wie
szaku pozostały futra. Córka ofiary J. 
Grigonanc, która pierwsza znalazła 
swych zamordowanych bliskich, zaj
muje się handlem.

Przed miesiącem mieszkanie J. 
Cziułkowej było okradzione. Wy
niesiono telewizor i inne rzeczy o 
wartości mniej więcej 10.000 li
tów. Wtedy poszkodowana przed
stawiła policji listę kilku osób.

Niektóre z nich po przesłuchaniu 
telefonowały, do J. Cziułkowej i 
wyrażały swe niezadow olenie , 
większych jednak ekscesów nie
Było.

W sprawie tego morderstwa rozpa
truje się 8 wersji. Do jego popełnienia 
mogły popchnąć miłość, zemsta, sto
sunki pieniężne. Uważa się, że dziec
ko zostało zabite jako niepotrzebny 
świadek.

Rannego znaleziono 
koło szpitala

W sobotę około godz. 23 lekarzy 
oddziału przyjęć szpitala w Poniewie- 

; żu zainteresował stojący przy wjeź- 
- dzie samochód audi ćoupe, który 

przeszkadzał karetkom pogotowia. W 
samochodzie medycy znaleźli pobi
tego młodego mężczyznę. Poszkodo
wany dotychczas nie odzyskał przy
tomności, ale rozpoznali go funkcjo
nariusze policji. Arturas'Maroczka 

,(ur. 1976 r.J doznał groźnych jego 
życiu obrażeń głowy - wylewu krwi 
do mózgu. Oprócz tego, młody czło
wiek miał złamane golenie obu nóg. 
Możliwie, że był to skutek katowa
nia. ,

Przed kilkoma laty A. Maroczka 
należał do poniewieskiej bandy mło-| 

I  dych ludzi, którą kierował Vitalijus 
Tuzovas („Psichas”). Ten ostami został 
zastrzelony, gdy 24 grudnia 1996 r. w 
sklepie „Svainija” wymuszał okup od 
R. Okulicziusa. Następnego dnia po 

| krwawej tragedii do sklepu przyjecha-l 
li przyjaciele zabitego: Arturas Lcika, 
Darius Skikas i Arturas Maroczka. Oni| 
otwarcie, w obecności funkcjonariuszy 
'policji grozili R. Okulicziusowi i jego 
szwagrowi A. Stumbriusowi. Później i 

“ D. Skikas i A. Lcika zostali zatrzymaj 
ni. Na ich sądzie A. Maroczka był tyl-j 
ko świadkiem, pjzygotowała I. L

Policjant - wróg „piłstukasu”
Największym wrogiem' „piłstuka- 

za rok miniony został obrany 
młodszy inspektor rejonu jonawskie- 

> Tomas Makareviczius. O tytuł ten 
końcu poprzedniego tygodnia w wi

leńskim klubie „Ultra” ubiegało się 
trzech policjantów - wśród nich kobieta 
Weronika Bronisława Sutkiene, głów
ny inspektor paswalskiego komisaria- 

(drugie miejsce) i Jonas Stonys, in
spektor z Szilale (trzecie miejsce). Ten 
niedawno powstały klub powitał 
swych bywalców nadzwyczaj atrakcyj- 

bo prócz akcji .Jesteśmy przeciw
ko „piłstukasowi” były też inne kon
kursy. Zresztą „Ultra” słynie z tego, że 
podczas zabawy jest stałe obcowanie 

publicznością, nawet ocenianie jej z 
ekranów telewizorów (program Tele
wizji Bałtyckiej „Baltijos bomba”). 
Tego wieczoru nakładało się na siebie 
wiele imprez - kulminacyjną, oczywi
ście, była akcja przeciwko „piłstuka
sowi?, czyli wybieranie policjanta, któ
ry najbardziej przyczynił się do wykry
wania tego „płynu”, jak też typowanie 
najlepiej tańczącej pary, loteria wśród 
gości klubu, występy popularnych li
tewskich zespołów, no i oczywiście, 
dyskoteka oraz napoje, tym razem nie 
,piłstukas”, a „Jim Beam” w cenie pro

mocyjnej 6 Lt (zamiast 8 Lt).
Głównym organizatorem tej akcji- 

była gazeta „Valstiecziu laikrasztis”. 
Właśnie prowadzący rzucał zebranym 
długopisy z takim napisem, prenume
ratę tej gazety otrzymali wszyscy trzej 
najlepsi policjanci. Prezenty wręczyli, 
też przedstawiciele firm takich, jak 

Samsung”, „Szatrija” , „Comlet” , 
[Dżinsu fabrikas”. Wśród sponsorów 
[znaleźli się radio „Znad Wilii” i „Ulta 
Vires”, dziennik „Lietuvos aidas”, te

lewizja Vilsat, S.A. „Vilniaus degtine”. 
Chociaż każdy z pretendentów w tur
nieju do tytułu najlepszego policjanta 
musiał wypić po dwa kieliszki trunku 
i określić, gdzie jest „Stumbras”, a 
gdzie „piłstukas”, można jednak twier
dzić, że jako takiego konkursu na ten 
tytuł nie było. Jak się później okazało, 
to, kto zostanie najlepszym, wiado
me było zawczasu.

Najlepiej tańcząca para dostała 
oryginalny talerz z napisem „Negerk 
pilstuko kaukolinio”. A oznacza to, żel 
jedząc coś z tego talerza, będą pamię
tać o tym, że popić trzeba czymś ory-! 
ginalnym. A dziesięciu szczęśliwych, 
jako zwycięzców w loterii, bezpłatni 
poczęstowano mocnym, oryginalnym, 
nie rozcieńczonym whisky. Szkoda tyl-l 
ko, że nie każdy z przybyłych przy] 
wejściu otrzymał kupon loteryjny.

Podczas całej tej akcji występowali 
znani piosenkarze i zespoły: „Yiktorija’ 
„Arna and Diva”, „Gesha”. Każdy ■ 
wykonawców reprezentował inny styl] 
więc wielu fenów litewskiej pop muzy] 
ki mogło wybrać coś dla siebie. Jak 
taką imprezę ceny biletów były bardzo 
dostępne - 5 litów dziewczęta i studenci,
10 litów - chłopcy. Publiczności jednak 
nie było tyle, ile bywa w piątek czy® 
sobotę w klubie „Indigo” lub „Naktinis 
vilkas”, gdzie bilety są droższe i nie 
takiego atrakcyjnego programu. Przewa
żała młodzież szkolna, rzadziej studenci 
oraz przedstawiciele średniego pokole
nia, którzy, prawdopodobnie, mieli jjjjj 
proszenia na tę akcję i bawili się nie 
izej od młodych. Tak bardzo rozreklaj 
mowana impreza nie przyciągnęła t 
mów, co jeszcze raz potwierdza, że ■  
kiego rodzaju wieczory najlepiej wypa- 
dają w piątek czy w sobotę. (A .H

TO NAJLEPSZY
DEBIUT 1 9 9 7  ROKU 

NA LITEWSKIEJ ESTRADZIE
W sobotę w teatrze młodzieżo

wym odbyło się wręczanie nagród 
muzycznych „Bravo”. Statuetki „Bra- 
vó” w kilkunastu nominacjach wrę
cza się litewskim wykonawcom i ze
społom estradowym/ Wśród nomi- 
nantów były takie zespoły, jak „Na- 
ktines personos” (najpopularniejszy i 
najlepszy zespół 1997 roku), „SEL”, 
„ŻAS”, „Junior” i inne. Jako najlep
szy debiutant roku statuetkę „Bravo” 
otrzymał zespół „L +”.

Podczas, prezentacj i 
nowego singla zespołu 
„Noriu sutikti tave”, któ
ra odbyła się w wileńskim 
klubie Indigo” w końcu - 
ubiegłego miesiąca, . 
członkowie zespołu bar
dzo chętnie i szczerze od- 
powiadali na pytania 
dziennikarzy. Impreza ta 
nie wyglądała na konfe
rencję prasową, lecz na 
przyjacielską pogawędkę, 
tylko nie przy piwie, ale 
przy soku pomarańczo
wym i czekoladkach. Po 
konferencji stało sięjasne, 
że popularność „L+” (plu
som) nie uderzyła do gło
wy i na pewno nie cierpią 
na bardzo rozpowszech
nioną wśród artystów 
„gwiezdną chorobę”.

Zespół „L +” powstał 
w 1996 roku. W zespole 
śpiewają: Linas Adoma- 
itis, Inga Jankauskaite, ■
Jeva Vaznelyte oraz Pau- 
lius Szkelevas. Nazwę „L+” można 
rozszyfrować w ten sposób: Linas + 
przyjaciele. „L+” stali się szybko ulu
bieńcami młodzieży dzięki wesołej i 
łatwo wpadającej w ucho piosence 
„Ar tu ją  matei?” Przebój ten utrzy
mywał się na topach litewskich sta
cji radiowych kilka tygodni. Wpada
jące w ucho melodie, optymistyczne

teksty i piękne głosy szybko zdobyły 
,,L+” popularność.

„Noriu sutikti tave” jest pierw 
szym singlem z albumu, który będzie 
zawierał 10 utworów L ukaże się w 
sprzedaży dopiero 3 kwietnia. Kasetę 
lub CD zawierającą singel „Noriu 
sutikti tave” (W trzech wersjach) oraz 
utwór „Lauko yidury” już można ||J 
być W sklepach muzycznych, 
obiecał lider zespołu Linas Adoma

itis, wszyscy nabywcy kaset lub CD 
staną się uczesmikami loterii i będą
mieli szansę wygrać atrakcyjną nagro
dę Rozdanie nagród odbędzie się 1 
kwietnia w Telewizji Bałtyckiej w 
programie „Baltijos bomba” (BB IV).

(S. K.)
NA Z D JĘ C IU : zespół „L +” na 

okładce kasety.
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Spotkania w Ławaryszkach
Pierwsze odbyło się w miejscowym staro

stwie. Wzięli w nim udział członkowie Kół Do
broczynnych Stowarzyszenia Polskich Kom
batantów na Litwie z Ławaryszek i sąsiednich 
Mickun (rejon wileński) oraz przybyli z Wilna: 

[Stefan Matusewicz, prezes Zarządu DSPKL i 
Edward Klonowski, członek Zarządu DSPKL.
I Poruszone zostały sprawy weryfikacji by- 

(łych żołnierzy WP - uczestników IT wojny świa
towej, załatwiania dokumentów dla ubiegających 
się o dodatek kombatancki, udzielenia opieki me
dycznej chorym kombatantom, wstąpienia do 
Światowej Federacji Polskich Kombatantów w 
Londynie, przyznania Odznaki Weterana Walk 
o Niepodległość przez Kierownika Urzędu do 
Spraw Kombatantów i Osób Represjonowanych, 
Sekretarza Stanu Jacka Taylora w Warszawie. 
Stwierdzono z ubolewaniem, że coraz więcej 
kombatantów odchodzi od nas na zawsze. Stąd 
konieczność utrwalania pamięci o Nich i  tych,, 
którzy są jeszcze z  nami. Ten właśnie cel przy
świecał również spotkaniom w Ławaryszkach. 
Ich uczestnicy zostali wpisani do tej, kolejnej 
knjniki.

Żołnierze Września:
.. Zygm unt Użdalew icz, prezes Koła 

DSPKL w Ławaryszkach, ur. w 1907 r. starszy 
bombardier 3 Dywizjonu Artylerii Konnej w 
Podbrodziu. W  czasie walk trzy razy forsował 
Wisłę, Po porażce w Falenicy pod Warszawą, 
"dwa tygodnie szedł pieszo do domu. Miał szczę
ście - powrócił,..

.. Francisżek Stefanowicz ze wsi Niewia- 
ryszki, członek Koła DSPKL w  Ławaryszkach, 
ur. w  1914 r. Czynną służbę wojskową odbył w 

kompanii strzeleckiej 5 Pułku Piechoty Legio
nów w Wilnie. Jako starszy strzelec na wojnę 
został zmobilizowany do 85 pp. w Nowej -Wi- 
lejce. Bronił Lwowa. Był w niewoli niemieckiej. 
Uciekł. Dotychczas pamięta swoich dowódców; 
płk. Białkowskiego, por. Trockiego, ppór. Ja 
nickiego, st. szefów -Jończyka i Wagnera,..

.„Bolesław Grabowski ze wsi Osinniki III, 
członek Koła DSPKL w Ławaryszkach, ur. w 
1914 r. Byf kucharzem w 5 pp. Legionów. Ra-.

zem z pułkiem przebył drogę walk od Małkini 
poprzez Pułtusk do Wyszkowa. Trafił do nie
woli sowieckiej - do wołogodskoj obłasti. Po 
dwóch tygodniach, jako zwykły rolnik, został 
zwolniony do domu...

... Antoni Michałowski ze wsi Adamczuki, 
ur. w 1914 r., członek Koła DSPKL w Ława
ryszkach. Szeregowiec 3 Pułku Artylerii Cięż
kiej w Wilnie. Zmobilizowany do 1 pp. Legio
nów. Bronił Wilna...

Koło DSPKL w Ławaryszkach zrzesza obec
nie 18 członków. Obok wymienionych powy
żej należą do niego: Aleksander Rynkun, Jan 
Juckiewicz, Józef Grochowski, Miliszkiewicz, 
Łuczyński, Józef Juckiewicz, Jan Oleszkiewicz, 
Julian Miłto, Witold Miłto, Wiktor Traskow- 
ski, Michał Grablewski, Wołk, Miadejszo, Iwan 
Juckiewicz. O wielu z nich w swoim czasie już 
pisałem. Członkami Koła byli: śp. śp. Koza
kiewicz i Michał Deniusz. Przeważająca więk
szość aktualnych członków nie mogła przybyć 
z  powodu chorób. Chorego Wiktora Traskow- 
skiego podczas spotkania reprezentowała jego 
żona. Po spotkaniu Stefan Matusewicz, Edward 
Klonowski i autor tej relacji odwiedzili chorego 

^"Józefa Grochowskiego, natomiast'Wiktor Tra- 
skowski pod opieką Matusewicza przeszedł 
badania lekarskie w przychodni kombatanckiej 
wWilnie.

Przedstawiciele Koła DSPKL w Mickunach 
do Ławaryszek przybyli ze swoim prezesem 

. por. rez. lotnictwa polskiego Bronisławem Bo
rowskim. P. Bronisław ur.w  Gierwiatach (obec
nie Białoruś). Do WP został zmobilizowany w 
Mołodecznie. Walczył w szeregach Samodziel
nego Batalionu Zaporowego (kompania karabi
nów maszynowych) 10 Dywizji Piechoty II 
Armii. Wojnę zakończył koło Drezna. Potem 
była szkoła-lotnictwa wojskowego, służba w 
polskim lotnictwie. Po powrocie osiadł w Mic
kunach.

Żołnierze Września, 
członkowie Koła DSPKL 

w Mickunach:
... Alfons Makowski, ur. w 1911 w Micku

nach. Służbę czynny odbył w 1 baterii 1 Pułku 
Artylerii Lekkiej. Skład osobowy 1 baterii z 
okazji różnych uroczystości często gościł w 
Zułowie, miejscu urodzenia Marszałka Józefa 
Piłsudskiego. Na wojnę kapral Makowski zo
stał zmobilizowany do 19 Pułku Artylerii Lek
kiej w Nowej Wilejce. Walczył pod Częstocho
wą, Piotrkowem Trybunalskim, Tomaszowem 
Mazowieckim. Był świadkiem śmierci wielu 
swoich towarzyszy broni podczas przeprawy 
przez Wisłę. Razem z  innymi próbował dostać 
się do Rumunii. Nie powiodło się. Przez Stołp- 
ce, gdzie sowieci sprawdzali dłonie, czy nie jest 
oficerem (na szczęście miał ręce rolnika), potem 
Lidę i Wilno i wrócił do domu - do Mickun...

... Bazyli Hałaburdo, Białorusin - obywatel 
II RP, ur. w 1914 r. we wsi Ojcieniewo (gm. 
Iwieniec, pow. Wołożyn, woj. nowogródzkie). 
W Zambrowie zaliczył służbę czynną. Na woj

nie był w taborach. W 1939 r. sowieci wywieźli 
do Rosji - do m. Gorodiec gorkowskoj obłasti. 
Potem był w Wojsku Polskim...

Członkami Koła DS PKL w Mickunach są 
także Aleksander Uborewicz, Antoni Zajkow- 
ski i Aleksander Miałdun, żołnierz Legionów 
Polskich i Września, który niedawno obchodził 
100-lecie swoich urodzin. Pisałem o tym w 
„KW” (19 lutego br.). -

Drugie spotkanie w Ławaryszkach było 
związane z odnalezieniem, dzięki Edwardowi 
Klonowskiemu, żyjącego w tych stronach jesz
cze jednegożołnierza Legionów. Jest nim Józef 
Apanowjęż s. Symona, ur. 6 kwietnia 1902 r. 
we wsi Puntuzy, z  matki Marianny (z  d. Za
wadzka).

- Do Wojska Polskiego zaciągnąłem się w 
1919 r. -  wspomina p. Józef, popisując się do
brą pamięcią. - Działo się to w nocy, na Żarze- 
czu koło rynku, w Wilnie. Tutaj zostałem za
przysiężony jako żołnierz 41 pułku piechoty. , 
Brakowało mi trochę lat, więc podałem nieco 
wcześniejszy rok urodzenia -1901. Dokumen
tów nie miałem, nikt nie sprawdzał. Razem ze j  
mną w Wojsku Polskim znaleźli się moi kole
dzy: bracia Balsewiczówie i Józef, niestety na
zwiska nie pamiętam, ze Skajster...

W czasie wojny polsko-bolszewickiej p. 
Józef obsługiwał karabin maszynowy. Był wów
czas w 36 pp. Bronił Warszawy. Pamięta, że 
koszary, w których przebywał, znajdowały się 
na Koszykowej. Walczył pod Osowem, na 
Ukrainie - pod Tarnopolem. Podczas rozmowy 
przypomniał nawet nazwisko jednego ze swo- 
ich dowódców - por. Wilhelma.

27 miesięcy swego życia, tyle czasu był w 
wojsku, Józef Apanowicz, syn Ziemi Wileń
skiej ze wsi Puntuzy (odległa 7 km od Ławary
szek), pochodzący z biednej wielodzietnej ro
dziny, wcześnie osierocony (ojciec zm. w 1909, 
matka |  w 1910), cieśla z zawodu, oddał walce o

niepodległą Polskę. Nie sądzone mu było wyje
chać do Polsjci po wojnie, w czasie tzw. repa
triacji. Mąż córki Janiny nie chciał jechać, więc 
w imię szczęścia swego dziecka został na Wi
leńszczyźnie. Podczas spotkania w Ławarysz
kach na pocieszenie było'przypomnienie, 
swoimi wspomnieniami^p. Józef Apanowicz 
podzielił się z  nami w przypadającą w tym roku 
80 rocznicę odzyskania przez Polskę niepodle
głości. Miejmy nadzieję, że  Polska nie zapomni 
o swoim żołnierzu - legioniście.

Jerzy SURWIŁO 
NA ZDJĘCIACH: uczestnicy spotkania 

w Ławaryszkach; Józef Apanowicz z córką 
Janiną; żołnierz Września Alfons Maków 
skL Fot. Marian Paluszkiewicz

„ C z a s  n a  a k c j ę ”
Pod takim tytułem ukazała się w  Polsce książka w  postaci rozm o

w y Macieja Łętowskiego i Piotra Zarem by z  Marianem Krzaklewskim , 
przewodniczącym  N SZZ „Solidarność” i A kcji W yborczej „Solidar
ność” . Dzisiaj polecam y uwadze fragm ent książki, opow iadający o 
rodzie Krzaklewskich, w  którym są wątki o udziale jego przedstawi
cieli w  zm aganiach o Polskę w olną i niepodległą.

Ze Lwowa do Kolbuszowej Tuta)bowiem pozostały na tyle duże
-  Nie ma co  ukrywać, Marian 

Krzaklewski urodził się w  pań
stwie kom unistycznym ...

-  Mogłem się nie urodzić...
- ?
-  To był rok 1948. Ojciec siedział 

w więzieniu stalinowskim.
-  Za co ojca aresztowali?
-  Za przynależność do Armii Kra

jowej i kontynuowanie działalności. 
Podczas wojny był oficerem służby 
medycznej AK. W  1948 roku został 
aresztowany za przeprowadzenie 
operacji rannego dowódcy oddziałów 
działających na terenie Lasów Ja
nowskich. Operował w  szopie. Było 
to wkrótce po aresztowaniu Woźnia
ka w Jarosławiu (to o nim mówiono: 
„zapluty karzeł reakcji"). Wówczas 
władze bezpieczeństwa przeprowa
dziły dużą akcję. W  jej trakcie został 
także aresztowany przyjaciel ojca, dr 
Kazimierz Śmiałowski, oraz kilku 
współpracujących z  nim księży. Po 
wyjściu z  więzienia w Rzeszowie, 
ojciec zgłosił swoją kandydaturę na 
ordynatora oddziału chirurgicznego w 
kilku miejscach Polski. Ostatecznie 
moja rodzina -  rodzice I czworo ro
dzeństwa -  trafiła do Kolbuszowej.

wpływy Mikołajczykowskiego PSL, że 
ojciec został zaakceptowany. Za
mieszkali w  starym, drewnianym 
domu, którego właścicielem przed 
wojną był pan Rabinowicz. Po wojnie 
zakwaterowano tu kilka rodzin.

Urodziłem się w  tym domku jako 
jeden z  bliźniaków. Mój brat Jan nie 
przeżył. Gdyby poród odbył się w  
szpitalu, może udałoby się go urato
wać? Przfed śmiercią został ochrzczo
ny przez siostrę zakonna, instrumen- 
tariuszkę ze szpitala, w  którym pra
cował ojciec. Kiedy władze chciały 
usunąć siostry zakonne ze szpitala, 
ojciec zagroził, że odejdzie razem z 
nimi. Potrzebowali jednak lekarza po 
dobrej lwowskiej akademii, więc sio
stry zostały.

-  Skąd pochodził ojciec?
-  Spod Stanisławowa. Dziadek był 

zarządcą dóbr kapituły lwowskiej, 
mieszkał w Za błoto wcach. A  mama 
urodziła się w Drogini pod Krakowem.

■ Jak głęboko w  przeszłość 
sięga ród Krzaklewskich?

-  Ślad urywa się w Czortkowie 
na Teodorze Krzaklewskim, moim pra- 
prapradziadku. Prapradziadek, To
masz Toczyski, brał udział w Powsta

niu Listopadowym. Razem z  Dwer
nickim podjeżdżał Moskali. Zesłano go 
na Syberię. Został po nim bardzo in
teresujący pamiętnik, który był w pla
nach wydawniczych Ossolineum. 
Jeden z  kuzynów prababci, Józef 
Toczyski herbu Abdank, był ministrem 
skarbu w rządzie Romualda Traugut- 
ta. Został stracony na Cytadeli wraz 
z  całym Rządem Narodowym. W  ro
dzinie mojej mamy z  pokolenia na po
kolenie przechodził zawód nauczy
ciela. Także babcia ze strony ojca, 
Maria Dobrostańska, do końca życia' 
była nauczycielką w  Mikulinie god Ty
szowcami. Ponieważ moi dziadkowie 
wcześnie zmarli, rodzice nie mieli ła
twego życia. Ojciec przedzierał się 
przez życie przy pomocy ciotek. Gim
nazjum państwowe ukończył we 
Lwowie, mama była absolwentką 
tamtejszego gimnazjum św. Jadwigi. 
Ojciec studiował potem medycynę na 
Uniwersytecie Jana Kazimierza, a 
mama chemię na Politechnice Lwow
skiej. Miała wspaniałych wykładow
ców: Banach wykładał matematykę, 
Chwistek filozofię. Ojciec natomiast 
wyszedł ze szkoły profesora Rydy
giera. Rodzice mieli szczęście do 
wspaniałych ludzi. Wielu z  nich stało 
się z  czasem przyjaciółmi naszej ro
dziny. Przyjeżdżali najpierw do miesz
kania służbowego przy szpitalu, a 
później do naszego domu, do którego 
przeprowadziliśmy się w latach 60. 
Bywali u nas profesor Wacht z  War
szawy, założyciel Instytutu Łączno
ści i Elektroniki, profesor prawa mię
dzynarodowego Stanisław Nachlik,

profesor Rycht... My, dzieci, uczyli
śmy się od nich piosenek lwowskich.

-  Ja k  ojciec spędził wojnę?
-  W  1939 roku cudem uszedł 

śmierci. Dostał się do niewoli nad Bzu
rą, jako podoficer artylerił. Zdołał na 
szczęście uciec. Kilka dni przesie
dział na bagnach, słysząc z  daleka 
rozmowy szukających go Niemców. 
Później przedarł się do Lwowa. W  
czasie okupacji był szefem służby 
medycznej Armii Krajowej na okręg 
stanisławowski.

Po wojnie ukrywał się w  Ulano
wie nad Sanem -  pod nazwiskiem 
babci -  jako Dobrostański. Wykony
wał tam nieformalnie zawód lekarza. 
Ukrywał się,*bo uciekł z  pociągu na 
trasie Przeworsk -  Rozwadów, chro
niąc się przed wcieleniem do II Armii 
WP. Natomiast mama czekała w No
wym Sączu na wyjaśnienie sytuacji. 
Po pierwszej amnestii ojciec się ujaw
nił. Wówczas mama przyjechała do 
Ulanowa. Tu  urodził się w  1946 roku 
mój najstarszy brat, Wojtek. Dziś jest 
ekologiem, doktorem habilitowanym w 
AGH, także działaczem „Solidarności". 
Siostry: Barbara po mężu Frączek, le
karz okulista, która była później po
słem „Solidamości", oraz Grażyna, 
historyk sztuki, urodziły się jeszcze 
we Lwowie. Młodszy brat, Stanisław, 
jest dziś architektem.

Ojciec niechętnie nam opowiadał 
o wojnie, o tym, że siedział w  stali
nowskim więzieniu. Pamiętam, że jako

dzieci byliśmy zakłopotani, iż nasz tato 
był w więzieniu. Ja k  to możliwe, 
kochany tatuś w  więzieniu?” -  zada
waliśmy sobie pytanie. Zwłaszcza 
gdy wytykały to nam napuszczone 
przez kogoś dzieciaki.

W  pokoju rodziców na komodzie 
stała szkatuła. Próbowaliśmy się 
niej dobierać. Kiedyś nam się udało 
W  środku znaleźliśmy figurkę Matki 
Boskiej Ostrobramskiej, wykonanąz 
jakiegoś dziwnego materiału. Była to 
figura z  chleba, zrobiona w  więzie
niu w Rzeszowie. Podarował ją  ojcu 
ksiądz Skalny, kapelan Armii Krajowej. 
Po wojnie był straszliwie torturowa
ny przez bezpiekę. Rodzice opowia
dali, że był wbijany na pal, miał sztucz
ny odbyt.. W  domu mało się o 
mówiło. Ojciec chciał nas oszczę
dzać. Ale myśmy tę przeszłość stop
niowo odkrywali, sklejając w  całość 
fakty z  zasłyszanych rozmów i 
lezionych w  domu dokumentów.

Niewiele brakowało, a w 1956 
roku nasza rodzina powiększyłaby się 
o dwoje węgierskich dzieci, bo rodzi
ce chcieli się zaangażować w akcję 
adopcji sierot pomordowanych 
wstańców. Pamiętam rodziców 
chających radia, płaczących.. 
chali BBC, Wolnej Europy na starym 
radioodbiorniku z magicznym oczkiem. 
Akcja adopcyjna, niestety, została 
politycznie zablokowana przez komu 
nistów.

Kolumnę przygotował 
ferzy S U R W IŁ O
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„KURIER WILEŃSKI”:
Panie profesorze, wiadomo 

mi. że ponad 20 lat pracy i  tycia  
„zjadł" panu Piłsudski. Obecnie 
pański pobyt na Litwie, w  gronie 
zresztą osobliwym, mam tu na 
myśli pańskiego asystenta, dok
tora językoznawstwa Tomasza 
Wicherkiewicza, ale też, a może 
przede wszystkim  • profesora z 
Japonii, pana Kolchi ino u'ego, 
jest związany znow u z  Piłsud
skim. C zy wolno wiedzieć, co 
pana w  tym temacie tak bardzo 
zainteresowało? I -  jak to się sta
ło, że teraz na fermie w  litewskim 
Zułowie znalazł się w  pańskim to
warzystwie Japończyk?

Prof. dr ALFRED F. MAJE- 
WICŁ

J a się zainteresowałem tym 
przypadkowo. Podjąłem 
pracę w Instytucie Języko
znawstwa w  Poznaniu na Uniwer

sytecie imienia Adama Mickiewicza i 
tam mi kazano -  jako pierwsze zada
nie naukowe -  napisać monografię z  
fonologii języka ja poleskiego. To było 
wiatach 1973-1974.No więc zaczą
łem interesować się tym, co przede 
mną zrobili japoniści, w pierwszym 
rzędzie -  na całym świecie, potem -  
co zrobili Polacy, nie tylko w języko
znawstwie japońskim, ale w japoni- 
styce w ogóle. No i wyszło na tym, 
że prawie nic nie zrobili, bo mieli 
zresztą inne założenia. Orientaliści 
polscy w  znacznym stopniu praco
wali w ten sposób, że oni chcieli te- 
| ma tykę tych krajów przybliżyć Pola
kom, i rzeczywiście ją przybliżyli, ale 
przez to sami mało się zaznaczyli. 
Było takie nastawienie: badać 
Wschód, żeby przybliżyć go Polsce. 
Ale...

Ale w japonistycznyćh bibliogra
fiach światowych było parę nazwisk 
Polaków, i, o dziwo, one wszystkie 
były związane z  Ąjnami. I właśnie ten 
szczegół zwrócił moją uwagę: cze
mu to tak? Więc poszedłem do swe
go szefa, który mi kazał napisać fo
nologię japońskąi mówię mu, że może 
warto tym się' zainteresować. Na co 
on mi mówi: A  interesuj się pan jak 
pan chcesz, ale pod warunkiem, że 
to nie będzie przeszkadzało pańskiej 
pracy nad zadaniem, które pan do
stałeś. No i zacząłem w tym się grze
bać. Ktoś mi podpowiedział, że kie- 
dyś-gdzieś były takie wałki -  nagra
nia pieśni, obrzędów Ajnów, słowem 
wałki fonograficzne. Jak się później 
[okazało te pieśni, obrządki szamań
skie, legendy Ąjnów nagrał Bronisław 
Piłsudski. Po jakimś czasie dowiedzia
łem się od mójego profesora, że te 
wałki znajduj^się w Poznaniu. Oka
zało się, że mój szef -  Jerzy Banicze- 
rowski jako pierwszy swój artykuł 
naukowy opublikował o tych wałkach. 
Znalazłem te wałki -  fatalny stan, nie
prawdopodobny śmietnik, kompletne 
zero! Obejrzałem, zapytałem,czy 
mogę zabrać to do domu, na co wzru
szono ramionami. W  domu obejrza
łem to dokładnie, na szczęście poro
biłem notatki.

Jak te wałki wyglądały?
One były wykonane z wosku i 

kauczuku i miały takie rowki, no ...ta
kie jak na płycie.

/ co było potem?
Potem pojechałem do Japonii. 

Pierwszy raz. Posłali mnie tam na sty
pendium -  nie wiadomo po co. Przyje
chałem tam bez programu, nikt tam na 
mnie nie czekał i nie bardzo wiedzia

łem, co mam tam z  sobą zrobić. Ale 
miałem szczęści©, bo był tam wtedy 
jeden z trzech najwybitniejszych lin
gwistów japońskich, który tak jakoś 

' zaczął mną się interesować. Okaza
ło się, że ten profesor napisał parę 
rzeczy dotyczących języka ajnuskie- 
go, używając polskich materiałów. I 
wtedy ja mu opowiedziałem o tych 
wałkach. A  on mi mówi: Wie pan co, 
niech pan napisze o tym artykuł, a ja 
panu powiem, dokąd to posłać. Napi
sałem, posłałem -  do Hokkaido, do In
stytutu Kultur Północy. Oni to wydru- 
kowali - po angielsku, no i tam to chwy
ciło. Potem zaczęły się wizyty -  już u 
mnie, w Polsce. Jako pierwszy przy
jechał od nich profesor Kuroda, szef 
obecnego teraz na Litwie profesora

wieźć do Japonii -  nie na zawsze, 
tylko na chwilę, żeby coś tam z nimi 
zrobić, to wtedy wyszło na to, że 
.Majewicz chce ukraść i wywieźć 
zagranicę skarby kultury narodowej". 
Kłopotów było od metra, ale myśmy 
to wywieźli -  przez Zurych do Pary
ża, a stamtąd - do Japonii.

Ile tych wałków było?
Jak ja je na początku znalazłem, 

było tego Ś3. Ale to się samo w sobie 
rozpada/pył się z  tego robi, i koniec, 
nie ma! Do Japonii zawieźliśmy około 
70. Tam przy pomocy bardzo mądrej 
technologii laserowej zostało to czę
ściowo, na ile się dało, odtworzone.

Ile kosztowała taka zabawa?
Na początek -  kosztowało to mnó

stwo wysiłków. W  Japonii można do-

pozjum - w Polsce. Trzeci punkt tego 
rozbudowanego projektu to są Dzieła 
Piłsudskiego, one gdzieś za dwa mie- • 
siące zaczną się ukazywać -  w Ber
linie i w Nowym Jorku. Wszystko to 
jest po angielsku, z  małymi wtfątkami, 
a są to pewne rzeczy, które Piłsudski 
sam napisał. Na przykład: w I tomie 
jest jedna rzecz napisana przez Pił
sudskiego po francusku, a więc po
zostanie ona po francusku. Albo: o 
krzyżach litewskich Piłsudski pisał po 
francusku, więc w takiej też wersji 
językowej to zostanie, nie będziemy 
tego tłumaczyli na angielski, bo nie 
widzimy sensu.

• Czy wszystkie wałki zostały 
na taśmie przegrane?

Te, co się dało, zostały przegra-

Moje 
„spotkania 
z Piłsudskim, 

albo: 
wszystko 
przez te 
wałki...

Rozmowa z prof. dr Alfredem 
Majewiczem, kierownikiem ka
tedry Orientalistyki i Bałtologiina 
Uniwersytecie im. Adama Mic
kiewicza w Poznaniu

lnoue'go. Z  tym jego przyjazdem była 
zabawna historia. To były akurat cza
sy Solidarności. Profesor Kuroda był 
wtedy w Moskwie. Zatelefonował 
stamtąd do mnie, przedstawił się, po
wiedział, że jest on z Instytutu Kultur 
Północy, z  Japonii i oznajmił, że chce 
mnie koniecznie odwiedzić, że chce 
się spotkać ze mną na temat tych 
wałków Piłsudskiego. No i -  umówili
śmy się. A  za d?ień czy za dwa - 
znowu odbieram telefon: z Moskwy 
do Polski nie puszczają -  mówi mój 
niedoszły gość z  Japonii. Na co ja: No 
to trudno. Na co on: Ale ja teraz jadę 
do Budapesztu i stamtąd dam znać, 
kiedy przyjadę. No i przyjechał z  Bu
dapesztu. Bardzo mu się ta nasza re
wolucja w Polsce podobała, fotogra
fował wszystko co się dało, no i po
prosił mnie o pokazanie tych wałków. 
Odfotog rafował je, porobił notatki, po
rozmawialiśmy sobie, przyjemnie było, 
no i wyjechał. Potem był w Polsce stan 
wojenny. Potem, w środku wiosny 
pojawił się pan Koichi Inoue, ten sam 
właśnie, który teraz przyjechał z  nami 
na Litwę. Żartuję, że prawie pieszo 
przyszedł wtedy do Warszawy z 
Paryża, taki to gorący człowiek na 
hasło Bronisław Piłsudski. I co było 
dalej? Doszliśmy do wniosku, że mu
simy coś ziym zrobić. Ustaliliśmy, że 
te wałki postaramy się wywieźć do 
Japonii, żeby móc je tam odtworzyć. 
Łatwo powiedzieć -  wywieźć. Kiedy 
w Polsce zabiegałem o to, żeby coś z 
nimi zrobić, to każdy ze mnie się śmiał: 
Coś pan, panie, to przecież śmietnik. 
Ale jak się okazało, że to trzeba wy

stać pieniądze na cele naukowe. Ale 
ci, co dają pieniądze, chcą mieć ja
kieś gwarancje, że będzie jakiś wy
nik. A  ocena naszych wałków przez 
niektórych fachowców była taka, że 
szansa jakiegokolwiek pozytywnego 
rezultatu była... 2 proc. (Dzisiaj wie
my, że się mylili, ale wtedy właśnie 
wydali taki werdykt). A  więc zrozu
mieliśmy, że nikt nie da na to pienię
dzy. Skoro forsy nie dostaniemy, mu
simy to jakoś rozszerzyć. Wymyślili
śmy więc to tak: po pierwsze -  próba 
odtworzenia wałków, po drugie -  mię
dzynarodowe sympozjum, potrzecie 
-  spróbujemy zebrać Dzieła zebrane 
Bronisława Piłsudskiego. No i to chwy
ciło. Na to dostaliśmy w Japonii ogrom
ne pieniądze. Większość państw na 
to dała: Rosja, Niemcy...

Polska?
Polska na razie na ten projekt nic 

nie dała.
I -  udało się te wałki odtwo

rzyć?
Proszę sobie wyobrazić, że tak! 

To zostało opublikowane w bardzo 
g(ubej książce - po japońsku oczywi
ście. Potem było sympozjum między
narodowe, pierwsze - w 1985 roku i 
z  tego sympozjum zostały opubliko
wane materiały po angielsku. Potem 
było drugie sympozjum narodowe - 
w 1991 roku w Jużnosachalińsku, 
wtedy to został wzniesiony tam po
mnik Bronisławowi Piłsudskiemu. Z 
tego sympozjum powstało 2-tomowe 
wydanie materiałów po rosyjsku (oni 
to wszystko przetłumaczyli na rosyj
ski). No a teraz ma być trze d ^ vm -

ne, książka została opublikowana. To, 
jak już wspomniałem, są takie różne 
szamańskie rzeczy. Na takim wałku 
to trwa dwie i pół minuty, więcej zapi
sać się nie dało.

P o d o b n o  A jn u  mają takie 
opowieści, które trwają całą noc, 
albo i dwie noce?

No właśnie, i tego już zapisać Pił
sudski nie mógł.

Jednak to b ył niesłychanie  
pracowity człowiek.

O, tak! Niech pani sobie wyobrazi 
coś takiego: SachaRn! Gorszego miej
sca w końcu ubiegłego, czy na po
czątku naszego wieku jest sobie trud
no wyobrazić. Piłsudski był tam naj
pierw katorźnikiem, pracował przy 
taczce, potem jako cieśla przy budo
wie cerkwi. No a potem była takatil- 
storia, że nagle zapotrzebowano tam 
ludzi piśmiennych. Policja nie bardzo 
tam pisać umiała, a z czego policja 
żyje? Z  tego, że pisze dobre raporty. 
No to oni sobie wynajęli takich, co to 
umieją pisać. Piłsudski miał to szczę
ście, że pisać umiał. Potem ten Piłsud
ski był na tyle mądry, że powierzono 
mu z  jeszcze jednym zesłańcem, a 
był to Rosjanin Juwaczew, budowę 
stacji meteorologicznej. Ten Juwa
czew napisał potem taką książkę o 
Sachalinie - po rosyjsku, ona jest w 
przekładzie na polski. Napisał ją pod 
pseudonimem -  Mirolubow. On tam, w 
tej książce wspomina o Bronisławie 
Piłsudskim, ale bez wymienienia na
zwiska.

Nieco później Piłsudski stał się 
sławny. Zaczął zbierać rzadkie ma
teriały. Zebrał kolekcję dla Akademii 
Nauk w Petersburgu, która to Akade
mia posłała te zbiory na światową 
wystawę do Paryża i tam za to do
stała jakiś srebrny medal, czy coś w 
tym rodzaju. To było w roku 1890-ym 
którymś. Po tym medalu akcje Piłsud
skiego wzrosły. Potrzebowano go we 
Władywostoku. Tam takie jedno mu
zeum wystarało się o to, żeby on mógł 
przyjechać do nich i pracować. On 
pracował w tym muzeum jako ku
stosz, miał na to specjalne zezwole
nie. Do Władywostoku Piłsudski przy
jechał 1899 roku, był tu .na rok”, ale 
potem mu ten termin przedłużano. W 
1902 roku Akademia Nauk w Peters- 

I  burgu posłała go -  już formalnie -  na 
| Sachalin, żeby zbierał dla niej mate-
■ nały.

Prawdziwa paranoja, z  jednej 
| strony -  zesłaniec, z  drugiej -  nauko-

I wiec.
Typowy los polskich zesłańców,

| których wiedzę, zdolności wykorzy-

I stywała Rosja tamtych czasów. Ale 
Piłsudskiemu się powiodło. A było tak.

| W  tym czasie car zażądał powszech-
■ nego spisu ludności, szczególnie cho-
■ dzito mu o tak zwanych „innorodców"
| w całym Imperium. Z Sachalinuniko-
■ mu z  tym się nie spieszyło, nikt stam-
■ tąd tego spisu do Pitra nie wysłał. No 
I  więc poleciał z  tego Pitra specjalny 
i  .ukaz” po linii służbowej -  do Chaba- 
i  rowska, gdzie urzędował główny gu- 
I  bernator. W .ukazie" brzmiało groź- 
i  nie: jak nie będzie spis przysłany, to 
z głowy polecą! Więc ten wyższy ran'
I  gą gubernator, co siedzi w Chaba- 
I  rowsku posyła specjalny .ukaz” do 
.  tego, co siedzi w Sachalinie: jak nie 
I  będzie spisu to głowy polecą! Tamten 
| już był zupełnie w panice, co robić? 
I  Biegał, szukał i wtedy ktoś mu podpo- 
I  wiedział: Jaśnie panie gubernatorze,
| tu jest taki Piłsudski, on tychr
■ wszystkich Ajnów zna, może więc 
I  on ten spis zrobi? Tak to Piłsudski zo- 
I  stał postawiony przed oblicze wice-

I gubernatora wojennego Sachalinui  
Przedstawiono mu propozycję. Oczy
wiście ten wicegubemator nie powie
dział Piłsudskiemu, że jeżeli on tego 
nie zrobi, to jemu, wicegubematoro- 
wi, głowa za to poleci. Piłsudski się 
zgodził. Ale postawił warunki: w za
mian za to on (Piłsudski) chce, żeby 
gubernator dał pieniądze na zbudo
wanie szkoły dla dzieci. I gubernator 
te pieniądze dał, Piłsudski szkołę za
łożył. A  ten spis powszechny zrobił 
doskonale. Między innymi, ten spis 
powszechny będziemy drukowali I 
tych Dziełach.

My, to znaczy -  kto?
Tó wszyscy ci, którzy wokół 1_

sprawy się zakręcili: Rosjanie, Japoń
czycy, Niemcy... Niemcy dali na to po
rządne pieniądze. Degreuter publiku
je to gratisowo, żadna fundacja nie 
musi do tego dołożyć. Niemcy przy tej 
ostatecznej wersji bardzo dużo praj 
cują, sami składają, a więc wyróż-l 
nienie już na samym starcie jest bar-] 
dzo duże. Będzie to pokaźne dziełoJ 
Były już preprinty, takie jakby tymczaj 
sowe wydania I j  II tomów, każdy ■  
nich ma ponad tysiąc stron. Teraz jak 
ja to robię -  ma być tyle samo. ■ ■ ■  

Wypada panu życzyć dużego 
powodzenia w  tej pracy. A  na raf 
zle, w  Wilnie, serdecznie podzię
kować za tę rozmowę.

Rozmawiała 
Aiwida Antonina BAJORl 

NA ZDJĘCIACH: pejzaż zułowj 
ski; kościół w Powiewiórce 
którym został ochrzczony Broni 
sław Piłsudski.

Fot. Cz. Malewski, Z. Marko 
wicz i W. Charin
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S p e cja ln ie  dla  ..K u rie ra  W ile ń s k ie g o ” z  N o w e g o  J o rk u

Aukcja obrazów na rzecz renowacji 
Mieszkania - Muzeum A. Mickiewicza w Wilnie 
OBY TAKICH WYDARZEŃ 

było coraz więcej
Przez kilka tygodni trwały w Nowym Jorku przygotowa

nia do Wielkiej Aukcji Polskiego Malarstwa Współczesne
go. Czekając na prace najwybitniejszych polskich artystów 
„Nowy Dziennik”, największa polskojęzyczna gazeta codzien
na na wschodnim wybrzeżu USA, prowadził szeroko zakro
joną promocję tej imprezy informując na bieżąco czytelni
ków i przyjaciół gazety o zbliżającym się wydarzeniu. Z dnia 
na dzień rosła także liczba osób zaangażowanych w organi
zację aukcji.

Moje zadanie polegało głównie na skoordynowaniu dzia
łań związanych z rozreklamowaniem imprezy. Musiałem za- - 
dbać, aby w każdym wydaniu gazety ukazywała się repro
dukcja jednej z prac i zaproszenie na aukcję. Wraz z Mieczy
sławem Rudkiem, artystą rodem z  Bochni, który w Nowym 
Jorku poświęcił się zgłębianiu grafiki komputerowej, opra
cowaliśmy także projekt katalogu aukcji, który miał się uka-. 
zać druidem w jednym z numerów gazety. Nasz czterostroni
cowy katalog opublikowany został w wydaniu weekendowym 
i trafił do 30 tysięcy czytelników. Niestety zabrakło w nim 
reprodukcji jednej pracy, gdyż nie zdążono na czas sfotogra
fować jej w  Polsce/ Pomimo tej małej wpadki sam katalog 
wyglądał imponująco, ą co ważniejsze - mogli się z nim za
poznać nie tylko uczestnicy samej aukcji, ale również zwykli 
czytelnicy.

Pierwsza połowa listopada była szczególnie pracowitym 
okresem w „Nowym Dzipnniku”, zaplanowaną na 16 listo
pada aukcję poprzedzał doroczny bal prasy polskiej organi
zowany pfzez naszą gazetę, w którego przygotowania byłem 
również zaangażowany. Na szczęście wszystko udało się do
piąć na ostatni guzik, a samą imprezę wykorzystaliśmy do 
zaproszenia naszych gości na aukcję. |S |

W dzień aukcji polski konsulat pękał w szwach. Nie spo
dziewaliśmy się, że przyjdzie aż tak dużo liidzi. Wielu tych, 
którzy przybyli głównie posłuchać recitalu polskiego teriora 
Wiesława Ochmana, zdecydowało się zostać na samej au
kcji. Obsługą gości zajęli się polscy studenci Studiujący w 
Nowym Jorku. Grupą zapalonych ochotników dowodził Syl
wester Zawadzki, szef koła polskich studentów przy Barach 
College, jednej z  najlepszych uczelni ekonomicznych W No- 
wym Jorku. Jak zWykle pod wodzą Sylwestra, wszystko od
było się niezwykle płynnie. W tłumie gości, prawie niezau
ważalnie, przeniesiono krzesła z jednej sali do drugiej, po- 
ściągane zostały także obrazy z ram wystawowych, aby trafić _

w ręce aukcjonera Zbigniewa Legutki. Podczas gdy Damian 
Engelman, kolejny student, zajmował się przenoszeniem dro
gocennych dzieł sztuki, dwie urocze studentki Justyna Cwaj- 
na i Marta Sieroń rozdawały gościom katalogi i rozprowa
dzały książkę o polskiej sztuce w zbiorach amerykańskich 
kolekcjonerów.

Gdy rozpoczęła się aukcja, ucichły^rozmowy. Teraz sły
szało się już tylko donośny głos Legutki i wzdychania tych, 
którzy ze względu na rosnące ceny musieli wycofać się z li
cytacji. Całemu wydarzeniu przyglądała się Dorota Worakom- 
ska, waszyngtońska korespondentka Programu 1 Telewizji 
Polskiej.

• ■ Kilkutygodniowe wysiłki związane z  przygotowaniem 
aukcji były;dla nas niezwykle ciekawym doświadczeniem, 
głównie ze względu na swego rodzaju eksperymentalny cha
rakter całego wydarzenia. Z drugiej strony zarówno mnie sa
mego jak i polskich studentów cieszył fakt, że jesteśmy czę
ścią historycznego wydarzenia, bo jakże inaczej nazwać po
łączenie wysiłków polskiej imigracji w  USA z hojnością ar
tystów w Pplsce w  imię odbudowy muzeum Adama Mickie
wicza w  Wilnie.

Oby takich wydarzeń, których cel jest szlachetny, a 
odzew społeczeństwa ogromny zdarzało się w polonijnym 
Nowym Jorku coraz więcej. Łukasz BUŁKA

Nowy Jork . „Nowy Dziennik”
NA ZDJĘCIACH: 16 listopada 1997 n, Konsulat Ge

neralny RP w Nowym Jorku  - recital Wiesława Ochma
na; podczas aukcji obrazów polskich malarzy na rzecz re
nowacji Mieszkania - Muzeum Adama Mickiewicza w 
Wilnie. - FoŁ Zosia Zeleska-Bobrowski

JEDEN TYD ZIE Ń  NASZEGO M IA STA
* Wczoraj do Ałma Aty wyjechał 

mer Wilna Rolandas Paksas, który pod
pisze umowę o przyjaźni i współpracy 
między naszymi miastami. Delegacja 
samorządu wileńskiego będzie tam 
przebywać do 6 marca włącznie.

* Komitet ds. zdrowia, ochrony 
środowiska, sanitamo-higienicznych 
omówił wczoraj zagadnienia związa
ne z działalnością placówek rehabili
tacyjnych, przydzielaniem pieniędzy 
dla centrum AIDS oraz dla niezależ
nego funduszu pomocy „Ażuolynas”.

* W Ratuszu odbył się wczoraj 
wieczór muzyki organowej. Zorgani
zowany został staraniem Pałacu Pra
cowników Sztuki, a w ystąpili tu 
uczniowie klasy B.Yaitkusa. Skoro

zahaczyliśmy o Ratusz, to dziś otwar
ta tu zostanie wystawa twórczości pla
styka J.Martinaitisa. Jutro - koncert 
poświęcony 320 rocznicy urodzin 
A.Vivaldiego.

* „Program ulepszenia i wyko
rzystywania nieruchomości” - takie 
zagadnienie omówi się na semina
rium, które odbędzie się^dziś w gma
chu samorządu miasta Wilna. Oprócz 
specjalistów litewskich, w imprezie 
weźmie też udział Jim Morgan, kie
rownik departamentu nieruchomości 
ze Szkocji oraz Kirsteen Thomson, 
dyrektor Zarządu Renowacji miasta 
Edynburga.

* Na środę przewidziane jest spo
tkanie z wicemerem Gdańska Tade

uszem Glejnartem, który omówi sze
reg zagadnień współpracy z kierowni
kiem wydziału kultury samorządu mia
sta Wilna Rene Jokubienaite. W środę 
również zaplanowany jest koncert or
kiestry św. Krzysztofa, która w  Ratu
szu zaprezentuje utwory Bacha.

* „Kaziuk” jeszcze raz zawita do 
naszego miasta. W piątek w centrum 
„Szwiesa” (zaułek Baltasis) impreza 
ta zorganizowana zostanie dla dzieci 
upośledzonych intelektualnie.

* 25 sierot w sobotę wyjedzie na 
nader ciekawą wycieczkę trasą Wilno- 
Berlin-Paryż. Środki na ten cc! zostały 
zebrane podczas wieczoru Bożonaro
dzeniowego, który mer Wilna zorgani
zował w miejskim Ratuszu. H.G

W Tuskulanach - panteon 
poległych za Ojczyznę

W poniedziałek, 2 marca, na po
siedzeniu rządowej kom isji ds. 
uwiecznienia pamięci ofiar tuskulań- 
skich,'której przewodniczy minister. 
kultury Saulius Szaltenis, postano
wiono jak  najszybciej zatwierdzić 
[harmonogram prac i finansowania 
powstającego zespołu pomnikowego 
w Tuskulanach, rozpocząć konkretne 
prace w zakresie projektowania i bu
downictwa, poinformował agencję 
ELTA rzecznik prasowy Ministerstwa 
Kultury.

Komisja ds. uwiecznienia o fiar. 
tuskulańskich powołana została pod 
koniec stycznia. Zastąpiła ona po
przednią komisję samorządu wileń
skiego, która nie była w stanie zreali
zować zadań szczebla państwowego.

,Jak ju ż  inform ow ała agencja 
ELTA, zespół pomnikowy ku cżci 
ofiar terroru bolszewickiego na tery
torium wileńskiego dworu Tuskulany 
powstanie według projektu, który 
zwyciężył w konkursie. Jego głów

nym akcentem będzie podziemne ko- 
lumbarium, w którym spoczną pro
chy znalezionych tu ofiar KGB. Au
torem tego projektu jest plastyk Gite- 
nis Umbrasas, rzeźbiarzem Gedimi- 
nas Karalius wraz z grupą architek
tów pod kierownictwem Vytautasa 
Czekanauskasa.

Na terytorium Tuskulan dotych
czas znaleziono szczątki 766 osób. Są 
to ludzie, rozstrzelani przez KGB w 
jatach 1944-1947, wśród których byli 
znani działacze społeczni i politycz
ni, duchowni, uczestnicy ruchu opo
ra.

Prace wykopaliskowe w tym miej
scu rozpoczęto w roku 1994, specja
liści medycyny sądowej identyfikują 
znalezione w Tuskulanach szczątki. 
Dotychczas zidentyfikowano szcząt
ki 43 ofiar KGB, w tym - biskupa Vin- 
centasa Borisevicziusa, byłych do
wódców partyzanckich kapitana Le- 
onasa Taunysa, Jonasa Semaszki i  in
nych.

P o g o d a  w  m a r c u
Odchodząca zima kontynuowała 

dosyć charakterystyczne ostatnio dla 
Litwy tradycje ciepłych zim.-Po bar^_ 
dzo ciepłym styczniu luty mógł pre^ 
tendować do najchłodniejszego mie
siąca zimowego, ale on również ze
chciał współzawodniczyć z najcieplej
szymi miesiącami zimy. Przez wszyst
kie niemal dni, z wyjątkiem kilku pierw
szych, temperatura była znacznie wy
ższa od tej, jaka zwykle bywa wzimie. 
Jeśli nawet śnieg pokrywał większą 
bądź mniejszą część Litwy, to bardzo 
szybko znikał. Tylko^jednej nocy w 
Oranach temperatura spadłado 17 stop
ni mrożu, było też kilka dni, gdy słupek 
rtęci podnosił sjęHo 5-11 stopni.

Słońce jest coraz wyżej, dzień 
znów dopędza noc i zbliża się wio^ 
sna. W-tym roku połowę wiosennej 
pracy wykonała zima, gdyż śnieg już 
stopniał i pączki nabrzmiały, nawet 
niektóre ptaki powróciły. Oby tylko 
marzec nie spłatał figla i nie przeniósł 
śniegu i zamieci.

Marzec jest miesiącem bardziej 
zbliżonym do zimy, gdyż jego tempe
ratura bywa zazwyczaj ujemna - 0-2 
stopnie i dopiero pod koniec miesią
ca w rejonach wschodnich tempera
tura dobowa przekracza 0 stopni.

W ostatnich latach pierwszy mie
siąc wiosny był raczej zimowy, w za
przeszłym roku mieliśmy grubą po- 
krywę śnieżną, a temperatura spadała 
do 13-22 stopni mrozu, w ubiegłym 
roku - do 10-16 stopni. Najchłodniej
szy marzec nierzadko przypomina 
środek zim yz zamieciami i śniegiem 
oraz tem peraturą do 25-30 stopni 
mrOzu, a w rejonach wschodnich na
wet 31-3 8 stopni.

Ciepły marzec sprzyja zakwita
niu krzewów { zjawianiu się kwiatów. 
Jego przeciętna temperatura może 
sięgać 3-5 stopni ciepła, a jest to już 
temperatura wegetacji. Nie ma już 
ani śniegu, ani zmarzliny, a ziemia 
wysycha. Termometry w południe 
nierzadko wskazują 10-15 stopni cie
pła, a w  roku 1990 słupek rtęci pod
niósł, się do 15-20 stopni, miejsca
mi nawet do 23.

W marcu cz^ciej występuje śnieg 
niż deszcz, a ilość opadów jest nie
duża - około 27-50 mm. Bywają opa
dy deszczu ze śniegiem, występuje 
gołoledź, zamiecie. Burze i zamgle
nia są stosunkowo rzadkie.

B. SZAKALYTE, 
synoptyk 

Fot. Jan Lewicki

P r z y s ł o w i a  m i e s i ą c a
* C o  m arze c  w y p ie cze , to 

kwiecień wysiecze.
* Je że li na św . K azim ierza  

( 4 . ii i )  p o g o d a , to na kartofle 
woda.

* Na św. Kazimierza dzień się 
z  nocą przymierza.

* C zasem  m arzec tak się po
sadzi, że  dwa kożuchy oblec nie 
wadzi.

* G d y suchy marzec, kwiecień 
nagradza, bo deszcz sprowadza.

* G d y w  marcu grzmoty, to w  
maju śniegi.

* Ile mgieł w  marcu, tyle desz- - 
czów w  czerwcu.

* Jak się w  marcu rola kurzy, 
rolnik się nie dłuży.

* N a Józefa (19.111) pogoda, 
będzie w  polu woda.

* M arzec czy  słoneczny, czy 
płaczliwy, listopada obraz żywy.

* Marzec zielony, niedobre plo
ny.

* Suchy marzec, kwiecień mo
kry, maj chłodny -  rok niegłodny.

* Żle się w  marcu urodzić, bo 
trudno takiemu dogodzić.

Dobrał J.L.
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WCZORAJ W PRASIE POLSKIEJ
STANY ZJEDNOCZONE - IRAK

Uratować pokój i zachować twarz
Z a w iły  s p ó r  d y p lo m a ty c z n y  o k o le jn ą  r e z o lu c j ę  R a d y  B e z p ie c z e ń s tw a  O N Z  

w s p r a w ie  I r a k u  j e s t  w  i s t o c i e  z a s ło n ą  d y m n ą , k tó r a  m a p r z e s ło n ić  k lę s k ę ,  
ja k ą  w k o n f r o n t a c j i  z  S a d d a m e m  H u s a jn e m  p o n ió s ł  B i l l  C l in to n .

Przez cały weekend trwały w siedzi
bie ONZ w Nowym Jorku zakulisowe 
spory między USA i Wielką Brytanią z 
jednej strony, a Francją, Chinami i Rosją z 
drugiej o kształt rezolucji zatwierdzającej 
kompromis zawarty przed tygodniem w 
Bagdadzie przez sekretarza generalnego 
ONZ Kofiego Annana. Brytyjczycy zło
żyli w Radzie Bezpieczeństwa projekt re
zolucji grożącej Irakowi „najbardziej su
rowymi konsekwencjami” za niewywią- 
zanie się z danych Annanowi zobowiązań 
bezwarunkowego dopuszczenia inspekto
rów ONZ do „obiektów prezydenckich i 
specjalnych”. Po kilku dniach poufnych 
narad tę formułę zastąpiono nieco łagod
niejszym wyrażeniem: „bardzo surowe 

: konsekwencje”.
Ale- wtedy okazało się, że to ustęp

stwo Waszyngtonu i Londynu przyniosło 
tylko eskalację uporu Paryża i Moskwy, 
które najpierw domagały się, aby rezolu
cja automatycznie nie dawała USAi Wiel
kiej Brytanii uprawnień do podjęcia dzia
łań zbrojnych przeciw Irakowi. Teraz Fran
cja, Rosja i Chiny żądają zapisania w do
kumencie stwierdzenia, że jakakolwiek 
nowa kara może zostać nałożona na Bag
dad tylko po ewentualnej nowej debacie i 
nowej rezolucji ONZ Delegat rosyjski, 
Siergiej Ławrow, powiedział dziennika
rzom, że nie jest jasne, co stanowiłoby na
ruszenie umowy z Annanem, a decyzję 
w tej sprawie za każdym razem powinna 
podejmować cała Rada Bezpieczeństwa. 
Trzej stali członkowie Rady mówią otwar
cie, że .na razie nie jest potrzebna nowa 
rezolucja, ponieważ Annan już wszystko 
załatwił.

Warunki Bagdadn
Rzecz jednak w tym, że Annan przy

stał na wiele nowych warunków ograni
czających zakres inspekcji. Szef zespołu 
kontrolnego Komisji OZN ds. Rozbrojenia 
Iraku (UNSCOM), australijski dyplomata 
Richard Butler, oficjalnie temu przeczy, pa
rafrazując cytat, z Marka Twaina, że „do
niesienia o śmierci UNSCOM-u okazały 
sięprzedwczesne”. Ale Butler czyni to bez 
większego przekonania, robiąc - jako do
bry biurokrata-dobrą minę do złej gry.

Podczasinspekcji ośmiu tzw.pałaców 
prezydenckich' inspektorom UNSCOM-u 
mają towarzyszyć dyplofnacioBdelegowa- 
ni przez sekretarza generalnego ONZ. 
Wnosząc z-wywiadu udzielonego przez 
Kofiego Annana tuż przed odlotem z Bag
dadu, dyplomaci mają pilnować „kowbo
jów”-jak raczył sekretarz generalny okre
ślić własnych inspektorów - aby zbytnio 
się nie rozbućhaU.Innymi słowy -strona 
iracka będzie miała możliwośćwnosić nie 
kończące się skargi na inspektorów i w 
ten sposób wiązać im ręce procedurą dy
plomatyczną.

Przewodniczący Komisji Spraw Za
granicznych Senatu USA, Jesse Helms, 
ironicznie powiedział o Annanie, że z Bag
dadu „przywiózł pokój na całe pokolenie”, 
podobnie jak Chamberlain z Monachium. 

... Helms - zresztą nie on jeden na waszyng
tońskim Kapitolu - zauważył, żenie jest 
wcale jasne,jaki będzie skład „inspekcyj
nej” ekipy dyplomatycznej. A skoro znaj
dą się w niej najprawdopodobniej przed
stawiciele wszystkich stałych członków 
Rady Bezpieczeństwa, to będą i Rosja
nie. Tymczasem od kilku tygodni wiado
mo, że Rosjanie regularnie informowali

Bagdad o znanych sobie zamiarach in
spektorów UNSCOM-u, co umożliwiało 
Irakijczykom - gdy nadciągała inspekcja - 
ewakuowanie tylnymi drzwiami śmiercio
nośnego sprzętu.

Propaganda sukcesu
Biały Dom powitał wracającego z 

Bagdadu sekretarza generalnego ONZ 
publicznie wyrażanymi wątpliwościami, 
czy nie posunął się on zbyt daleko, by za
wrzeć porozumienie z Saddamem Husaj
nem. Przez całą dobę utrzymywano, że 
prezydent Clinton nie zatwierdzi zbyt szyb
ko tej umowy, ponieważ musi poznać 
szczegóły, upewnić się, czynie został za
warty kompromis, jako że przecież nie o 
kompromis chodziło, lecz zmuszenie Sad- 
dama do kapitulacji. Następnie na po
śpiesznie zwołanej konferencji prasowej 
prezydent odtrąbił zwycięstwo. Według 
Clintona polega ono na tym, żejeżeli Sad
dam raz jeszcze złamie swoje obietnice, 
to cały cywilizowany świat - w tym cała 
reszta stałych członków Rady Bezpieczeń
stwa - poprze karzącą amerykańską ak
cję zbrojną na Irak. Jest to, powiedział 
Clinton, „win-win situation” - sytuacja, któ
rą wygrywamy niezależnie od obrotu 
spraw.

Oczywiście Francuzi, Rosjanie i Chiń
czycy szybko przejrzeli ten blufT. Rezulta
tem jest obecny pat w Radzie Bezpieczeń
stwa, mający wykazać światowej spo
łeczności, że Ameryka już niczego światu 
nie może dyktować. Dodatkowym, dość 
anegdotycznym elementem w całej sytu
acji jest przyhpzenie się db' anty amery
kańskiej koalicji Brazylii, która \yłaśnie 
została niestałym członkiem Rady. Dyplo
maci w Waszyngtonie mówią, że nieza
leżnie od obrotu spraw Brazylia może już 
pożegnać się ze swoimi ambicjami uzy
skania stałego miejsca w Radzie Bezpie
czeństwa, bo jej szanse na poparcie USA 
bardzo zmalały.

Zbyt małe poparcie
Sękjednak w tym, że wszystkie1wąt

pliwości Białego Domu co do wyników 
pokojowej misji Kofiego Annana byłyuda- 
wane. Clinton i jego ekipa dokładnie wie- 
dzieli, że zostanie zawarty kompromis i jaki 
będziejego kształt. Ustępstwa miały umoż
liwić administracji USAwyjście z twarzą 
z sytuacji, w której gromko głosiła, że lada 

- dzień zostanie Irakowi zadane miażdżące 
uderzenie, ale jednocześnie miała pełną. 
świadomość, iż akcja nie może przynieść 
nawet zapowiadanych jako „raczej ogra-- 
niczone” skutków.

W zeszłą środę dziennik „New York 
Times" ujawnił, że sekretarz stanu Made- 
Ieine Albright odbyła w poprzednią nie
dzielę dyskretną podróżdo Nowego Jor
ku i W dwugodzinnej poufnej rozmowie z 
Kofim Annanem nakreśliła granice 
ustępstw, które, tyłyby do przyjęcia dla 
Białego Domu. Ekipa Clintona zdecydo
wała bowiem, że wobec braku wyraźne
go poparcia reszty świata, w szczególno
ści zaś arabskich krajów regionu, dla akcji 
bombardowań trzeba się z niej wycofać. 
Z wyjątkiem Kuwejtu wszystkie państwa 
arabskie odmówiły zezwolenia na start 
amerykańskich bombowców z  baz na ich 
terenie. Do dyspozycji pozostała tylko set
ka myśliwców bombardujących na ame
rykańskich lotniskowcach, niezdarne sta
re bombowce B-52 z odległej bazy Di ego 
Garcia na Oceanie Indyjskim i bombow

ce stacjonujące aż na Wyspach Brytyj
skich. Zniszczenie liczących się celów w 
Iraku zajęłoby tygodnie.

Tymczasem akcja - z politycznego 
punktu widzenia - mogłaby trwać najwy
żej kilka dni, po których relacje CNN o 
stratach wśród irackiej ludności cywilnej 
wywołałyby energiczne protesty miłują
cych pokój pacyfistów i oskarżenia, że 
Ameryka przelewa krew niewinnych ko
biet i dzieci irackich, aby zapewnić sobie 
dostęp do bliskowschodniej ropy naftowej. 
„Zastanawiało mnie, dlaczego podczas 
operacji „Pustynna Burza” telewizja w re
lacjach z Iraku ani razu nie pokazała wą
satego, trupa, czyli mężczyzny, tylko 
zawsze zwłoki kobiet i dzieci” - powie
dział jeden z asystentów senatora Johna 
Warnera z komisji sił zbrojnych Senatu.

Straszenie rezolucją
Po zatwierdzeniu umowy Annan - 

Husajn ekipa Clintona znalazła się w ogniu 
krytyki-republikanów. Stąd też starania o 
choćby symbolicznie twardą nową rezo
lucję Rady Bezpieczeństwa. Miała ona 
wykazać, że - jak powiedział prezydent - 
„sukces odniosła dyplomacja, wspomożo- 
na naszą siłą zbrojną". Ale prawdopodo
bieństwo przyjęcia takiej rezolucj i jest ra
czej niewielkie, mimo że Waszyngton po
szedł na dodatkowe ustępstwa.

Pierwszym jest podwojenie kontyn
gentów na eksport irackiej ropy naftowej. 
Irak będzie teraz mógł sprzedawać ropę 
za przeszło dziesięć miliardów dolarów 
rocznie, co uczyni go siódmym eksporte
rem tego surowca na świecie. Jak na iro
nię, Bagdad oświadczył w sobotę, że nie 
może tych limitów wypełnić, ponieważ nie 
ma odpowiedniej ilości urządzeń na po
lach roponośnych i dlatego chce, aby pie
niądze z eksportu ropy szły nie tylko na 
cele humanitame,‘ale i na zakupy dla prze
mysłu naftowego.

Po drugie- dyskretnie przemilcza się 
los600 uprowadzonych do Iraku podczas 
wojny w Zatoce obywateli Kuwejtu, któ
rych nadał uważa się za zaginionych.

Newt Gingrich, przy wódca republi
kanów w Izbie Reprezentantów, oświad
czył w sobotę/że USA powmny w Ra
dzie Bezpieczeństwa postawić weto wo
bec każdego projektu ręzolucji, który nie 
będzie mówił o automatycznym wszczę-1 
ćiu akcji zbrojnęjJeśli SaddamHusajn nie 
wypełni zobowiązań danych Annanowi. 
Ale sondaż amerykańskiej opinii publicz
nej, którego wyniki ma dż3 ogłosić tygo
dnik „Newsweek”, świadczy o tym, że 
Biały Dom może pozwolić sobie na dal
sze ustępstwa. Aż 64 procent ankietowa
nych pochwala politykę Billa Clintona 
wobec Iraku, choć jednocześnie 61 pro-1 
cent sądzi,że Saddam niedotrzyma umo
wy, a 82 procent uważa, iż może oń użyćj 
broni biologicznych lub bakteriologicznych 
przeciw Ameryce.

Społeczeństwo jest skonfundowanej 
W tej samej ankiecie tylkó 38 procent in
dagowanych wyraziło opinię; że gdyby 
okazało się, iż Clinton popełnił krzywoprzy| 
sięstwo w aferze z Moniką Lewinsky, to 
powinien ustąpić ze stanowiska. Dla ameH 
rykańskicj opinii ważne jestprzede wszyst-l 
kim to, że giełda bije wszystkie rekordy] 
wskaźnik Dow Jones przekroczył w ze-| 
szłym tygodniu poziom 8500 punktów. 1 
ropa też staniała.

Jacek KALAB1NSKI 
„Rzeczpospolital

Paszport dla Kuklińskiego
- Zawsze marzyłem o powrocie do Polski. To jest mój kraj, kraj 

mojego dzieciństwa i mojego dojrzałego życia - powiedział w so
botę pułkownik Ryszard Kukliński w Ambasadzie RP w Waszyng
tonie po otrzymaniu polskiego paszportu. Pierwszy raz po 16 ła
tach nieobecności pułkownik Kukliński przyjedzie do kraju. 

Kukliński stracił polski paszport,
gdy po jego wyjeździe do Ameryki ko
munistyczny sąd skazał go na śmierć i 
odebrał mu na zawsze prawa obywa
telskie.

W sobotę pułkownik był gościem ho
norowym na przyjęciu w Ambasadzie 
RP w Waszyngtonie. Odbierając pasz
port Kukliński był wyraźnie wzruszony. - 
To będzie dla mnie wielka przygoda i 
wielki powrót - powiedział. Wyznał, że 
bardzo chciałby wrócić do kraju na stałe, 
ale - jak stwierdził - „trzeba będzie na to 
troszkę czasu".

Najpierw na Wawel
- Pułkownik przyjedzie do kraju 29 

kwietnia. Najpierw przez kilka dni bę
dzie gościem Krakowa. Odbierze tytuł 
honorowego obywatela tego miasta. 
Później odwiedzi Górny Śląsk, Warsza
wę i Gdańsk - powiedział przedstawi
ciel pułkownika, Jerzy Szaniawski, któ
ry będzie układał plan wizyty Kukliń
skiego.

Zwolennicy pułkownika chcą, by 
przed jego przyjazdem Kuklińskiego awan
sować do stopnia generała. - Taki wnio
sek złożyła między innymi Komisja Kra
jowa „Solidarności”.

Przyjazdu Kuklińskiego nie chcieli 
komentować generałowie, jego przeło
żeni sprzed lat. -Prokuratura wypowie
działa się w sprawie pułkownika Kukliń
skiego. Przyjąłem to do wiadomości i 
nie będę udzielał żadnych komentarzy - 
powiedział nam wczoraj gen. Wacław 
Szklarski, przed laty bezpośredni prze
łożony Kuklińskiego.

Generałowie milczą
Komentarza odmówił również wcze

śniej krytykujący Ryszarda Kuklińskiego 
gen. Wojciech Jaruzelski. Generałowie, 
minK> stwierdzenia prokuratury, iż Kukliń
ski działał w stanie „wyższej konieczno
ści”, nadal uważają go za zdrajcę.

Na pytanie, czy NATO może mieć za
ufanie do polskiego wojska, które jest po
dzielone w opinii na temat jego współpracy 
z USA, pułkownik odpowiedział: „Niezależ
nie od opinii, jakie moi byli koledzy mają 
wobec mnie, są to patrioci Ale brak im może 
dostatecznej wiedzy o tym co Kukliński zro
bił i czego nie zrobił, a ta wierchuszka armii, 
która jest teraz bardzo aktywna, ratuje po 
prostu swoje życiorysy.”

Wyrok został uchylony
Płk Kukliński, oficer Sztabu General

nego w 1991 roku przekazał Ameryka
nom szczegółowe plany wprowadzenia w 
Polsce stanu wojennego i tuż przed jego 
wprowadzeniem z rodziną potajemnie 
wyjechał do USA. Komunistyczne wła
dze okrzyknęły go zdrajcą. W trzy lata 
później Sąd Wojskowy PRL skazał go za 
zdradę i dezercję na karę śmierci Później 
karę zamieniono na 25 lat więzienia. Dwa 
lata temu Izba Wojskowa Sądu Najwyż
szego uchyliła ten wyrok.

Prokuratura Wojskowa w 1997 roku 
isncreyła śledztwo preEdwko Kuklińskiemu. 
Uznała, że pułkownik, przekazuje Amery
kanom plany wprowadzenia stanu wojen
nego, działał w stanie wyższej konieczności.

Grażyna ZAWADKA 
„Super Express”

Z BRUTALNĄ SZCZEROSCIĄ
Gdyby dziś Polska weszła do Unii Europejskiej to polskie rolnic

two i przemysł .zostałyby zmiecione - twierdzi Catherine Lalumiere.
W Brukseli nikt nie ma wątpliwości, 

że Polska stanie się członkiem Unii Eu
ropejskiej. Jednak politycy, ani urzędnicy 
UE nie chcą deklarować kiedy to nastą
pi. Przy każdej okazji podkreślają za to, 
że nawet po przyjęciu Polski do, jak tu 
się często mówi, „klubu” niezbędne będą 
okresy przejściowe. To zaś oznacza, że 
na pełne korzystanie z wszystkich przy
wilejów Wspólnoty przyjdzie nam pocze
kać dłużej.

Zasada jest prosta. Im niższy szcze
bel wurżędniczfej hierarchii zajmuje roz
mówca tym nasze członkostwo w Unii 
staje-się sprawą bardziej odległą. Poli
tyczne deklaracje prezydenta Francji Ja- 
cąuesa Chiraca czy kanclerza Niemiec 
Helmuta Kohla, którzy dostrzegają Pol
skę w UE u progu nowego stulecia eu- 
rokraci zbywają wymownym uśmie
chem.

- Polska powinna zostać przyjęta do 
Unii tak szybko jak to możliwe -przeko
nuje członek Parlamentu Europejskiego 
Stanislav Thiele. - Ale trzeba być reali
stą, to potrwa. Nie tylko musi się zmie
nić wasza gospodarka, ale także koniecz
ne są reformy w samej Unii. W innym 
wypadku nie udźwigniemy nowego cię
żaru.

W Brukseli najwięcej obaw wzbu
dza nasze rolnictwo, w którym zatrud
nienie jest większe niż we wszystkich kra
jach „15”. Także w samej Unii rolnictwo 
jest prawdziwą „piętą Achillesa”. Każ
dego roku na dotacje dla rolników prze

znaczane jest ponad 40 proc. budżetu UE 
i wszyscy, łącznie z farmerami, są zgod
ni, że pieniądze te w dużej cz^ci są mar
notrawione. Eurokratom nie obce są rów
nież problemy restrukturyzacji górnictwa 
i hutnictwa oraz specyficzne uwarunko
wania Śląska.

Szczególnie Austriacy i Niemcy oba
wiają się otwarcia dla obywateli nowych 
państw członkowskich Unii swych ryn
ków pracy. Dlatego postulują oni wpro
wadzenie kilkuletniego okresu przejścio
wego, który uniemożliwi podjęcie pracy 
w państwach Piętnastki bez dodatkowych 
zezwoleń. Przezjaki siedmioletni okres 
przeszli wcześniej Hiszpanie i Portugalczy
cy. Podobne okresy dostosowawcze do
tyczyć mają wielu innych dziedzin życia.

O tym, że nasza pozycja wyjściowa 
nie jest najlepsza w Brukseli wiedzą wszy
scy. Catherine Lalumiere, deputowana do 
Parlamentu Europejskiego, a wcześniej'' 
także szefowa Rady Europy, podczas spo
tkania z dziennikarzami śląskich mediów 
wyznała z brutalną szczerością: -Unia 
Europejska nie jest ekskluzywnym klu
bem, w którym warto być. Członkowie 
Unii muszą spełnić określone wymaga
nia. Gdyby dzisiaj Polska przystąpiła do 
UE to wasze rolnictwo i przemysł zosta
łyby zmiecione.

Grzegorz OLNłA 
„Trybuna Śląska" 

Korespondencja powstała dzięki po
mocy funduszu PHARE -

„Titanic” kłamie?
„Titanic", najdroższy film w historii kina, zarobił już 918 min dolarów. W 

Polsce, w czasie prawie dwutygodniowych pokazów, film obejrzało około 700 tys. 
widzów. Pojawiają się już pierwsze słowa krytyki pod adresem twórców przeboju.

Członkowie brytyjskiego parlamentu 
domagąjąsięod nichprzeprosin za niepraw
dziwe przedstawienie charakteru jednej z- 
kluczowych postaci filmu. Szkotom nie po
doba się scena, w której William McMaster 
Murdoch, pierwszy oficer na Titanicu, strze
la do pasażera, a następnie popełnia samo
bójstwo. -W rzeczywistości Murdoch po
magał pasażerom dostać się na łodzie ratun
kowe - mówi przedstawiciel Szkockiej Par
tii Narodowej. - W naszej świadomości po
został bohaterem. Ten film nas obraża.

Nie tylko Szkoci dopatrzyli się błę
dów w „Titanicu" Jamesa Camerona. 
64-lctnia Angielka Margaret Ismay 
Dragę zaprotestowała przeciw poka
zaniu w filmie postaci jej wuja Bruca 
Ismaya, który wskakuje do łodzi ra- 
tunkowej przeznaczonej tylko dla ko
biet. Reżyser przedstawił go jako szel
mę, podczas gdy, zdaniem pani Dra
gę, był on człowiekiem honoru.

AJ, AFP 
„Super Express"

Porwał mnie wujek
- Mamusiu, musisz zapłacić za mnie okup, bo będzie ze mną źle. Po

rwali mnie i trzymają w jakimś mieszkaniu - szlochała w słuchawkę z i-  
letnia Aneta S. Porywacze żądali 5 tysięcy złotych 
dostali. Ciechanowscy policjanci po brawurowej akcji odbili dziewczynę.

sklepu podszedł do mnie mój wujek Wie
siek R. Był z jakimś facetem. Powiedział, 
że muszę z nimi jechać, bo jak nie, to bę
dzie ze mną źle - opowiada Aneta.

Napastnicy wepchnęli jądo samocho
du i wywieźli do mieszkania na ciechanow
skim osiedlu. Dwie godziny później pory- 
wacze kazali Anecie zadzwonić do domu 
swojej maiki w podciechanowskim Ciemie- 
wie. - Podyktowali mi, co mam mówić. Na 
ich polecenie powiedziałam, że mnie po
rwano i że mama musi zapłacić 5 tysięcy

- Strasznie się bałam, nie wiedziałam, 
co chcą zrobić - powiedziała nam porwa
na dziewczyna.

Do porwania doszło w piątek, jednak 
ze względu na bezpieczeństwo uprowadzo
nej, policjanci w Ciechanowie poinformo
wali o nim dopiero wczoraj, gdy Aneta S. 
była już bezpieczna.

Aneta S. jest ekspedientką w sklepie 
jubilerskim w Ciechanowie. W piątek wie
czorem dziewczyna zamknęła zakład i za
mierzała udać się do domu. - W pobliżu

-złotych - opowiada Aneta. Matka Anety 
zebrała pieniądze i zamierzała je dostarczyć 
porywaczowi. Tymczasem policjanci „na
mierzyli" mieszkanie, z którego telefono
wała dziewczyna. W sobotę w południe 
uwolnili z mieszkania w jednym z bloków 
w Ciechanowie uprowadzoną Anetę S., 
której pilnowała 58-letnia Maria K. - Ofia
ra była w szoku - zapłakana i przerażona - 
opowiada podinspektor Stanisław Osiecki, 
rzecznik ciechanowskiej polięj..

Kilka godzin później policjanci zatrzy
mali Wiesława R Mężczyzna tłumaczył, 
że nie zamierzał wyłudzić pieniędzy, ale tyl
ko postraszyć” matkę Anety, którajest jego 
krewną. Maria K. i Wiesław R  trafili do 
aresztu. Trzeci sprawca porwania jest po
szukiwany. „„Super Express
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Rosja
Przygotowania do pogrzebu cara

USA-NATO

Przeciwnicy rozszerzenia NATO chcą opóźnić głosowanie
I>luższeprzOTió v̂icniepraxrMcop[̂ - 

jęciu do NATO nowych państw wygłosił
Premier Rosji Wiktor Czernomyr

din będżśe kierował przygotowania
mi do mającego się odbyć w lipcu 
pogrzebu szczątków ostatniego cara 
Rosji i jego rodziny - podał w  sobotę 
rzecznik rządu Igor Szabdurasułow.

W przygotowaniach mają wziąć 
udział liczne ministerstwa, w tym 
śpraw zagranicznych i finansów. Pla
ny pogrzebu mają zostać nakreślone 
w ciągu najbliższych trzech tygodni.

W piątek rząd rosyjski po trzy
godzinnych burzliwych obradach ogło
sił decyzję o pogrzebaniu szczątków 
ostatniego cara Rosji i jego rodziny w 
soborze na terenie Twierdzy Pietro- 
pawłowskiej w  Petersburgu. Pogrzeb 
odbędzie się 17 lipca, w 80. rocznicę 
rozstrzelania carskiej rodziny przez 
bolszewików.

Ogłoszona w  piątek decyzja za

kończyła blisko siedmioletni spór, 
który najpierw dotyczył autentycz
ności szczątków, znalezionych pod 
Jekatierinburgiem na Uralu w roku 
1991 przez historyków-amatorów, 
później - miejsca pochówku..

Wicepremier Borys Niemców - 
przewodniczący państwowej korni-' 
sji^ds. identyfikacji i  pochowania 
szczątków carskiej rodziny - podkre
ślił, że piątkowa decyzja rządu nie jest 
sprzeczna z postanowieniem Święte
go Synodu Rosyjskiego Kościoła Pra
wosławnego.

Hierarchia kościelna nie do końca 
jest przekonana o autentyczności 
szczątków, niemniej oświadczyła^ że 
nie będzie oponować pogrzebaniu, jak 
je nazywa,, jekatierinburskich szcząt
ków" jako szczątków doczesnych 
ostatniego cara Rosji i jego rodziny.

Senatorowie amerykańscy przeciwni 
rozszerzeniu NATO skrytykowali plan gło
sowania nad ratyfikacjąprzyjęcia do sojuszu 
Polski, Czech i Węgier w drugim tygodniu 
marca W najbliższych dniach senacka Ko
misja Spraw Zagranicznych ma przygoto
wać projekt ustawy w tej sprawie.

Czołowy oponent powiększenia 
NATO,republikański senator John Wamerz 
Wngin^powiedziąłwpią^żekDmisjazbyt 
pochopnie przygotowuje ustawę ratyfika
cyjną, podczas gdy nie było na ten temat 
wystarczającej dyskusji. Zdaniem A\^nera, 
rozszerzenie NATO na wschód zaszkodzi 
dalszej współpracy USA z Rosją, która po
winna mieć priorytet w  polityce amerykań
skiej. „Jest tylko jedno prawdziwe zagroże
nie bezpieczeństwa naszego kraju - fakt po
siadania przez Rosję arsenału atomowego, 
który może całkowicie zniszczyć Amery
kę”-oświadczył senator.

również w piątek mny Republikanin, Larry 
Craig z Idaho. Powiedział, że rozszerzając 
Sojusz -„aby przeciwstawić się zagrożeniu, 
które nie istnieje”-USAniemogąjednocze- 
śnieoczekrwaćodRosji współpracy w spo
rze z Irakiem:' Zdaniem senatora, ekspansja 
NATO grozi także wciągnięciem Ameryki 
w europejskie konflikty etniczne, w rodzaju 
wojny w Bośni Craig oświadczył też, że 
podawane praezadministragę szacunki kosz
tów powiększenia NATO sąprawdopodob- 
nie zaniżone.

, Ponieważ nie sądzę, byśmy byli goto
wi poświęcić tym wszystkim sprawom czas 
na wyczerpującą dyskusję, na razie jestem 
skłonny głosować przeciwko ratyfikacji i 
wiem, że wielu tu obecnych też raczej gloso
wałoby przeciw” - powiedział Craig na fo
rum Senatu.

W najbliższy wtorek na Kapitolu mają 
wystąpić dwaj byli senatorowie-Gary Hart 
iGondónG Humphrey-zprezenlagąksiążki 
przeciwko rozszerzeniu NATO, wydanej 
przez libertariański Cato Insdtute. Oczekuje 
się obecności wielu innych przeciwników ra
tyfikacji.

Senator Warner chce dołączyć do usta
wy ratyfikacyjnej poprawkę przewidującą, 
że po wejściu Polski, Czech i Węgier do 
NATO nastąpi co najmniej 3-letnia przerwa 
w przyjmowaniu nowych członków.

Przeciwko zamrożeniu procesu rozsze
rzania paktu wystąpił ostatnio min wpły
wowy republikański senator William Roth, 
przewodniczący Grupy Obserwacyjnej 
NATO w Senacie i współprzewodniczmy 
Zgromadzenia Północnoatlantyckiego. Pro
jekt Warnera za niedopusczalnyuział tak
że w czwartek przebywający z wiąlą w 
Waszyngtonie szef Komitetu Wojskowego 
NATO, niemiecki generał Klaus Namnam

Lenin zapew niał o bezpieczeństwie M ikołaja I I Rosja J?'

J e l c y n  z a a p r o b o w a ł  
d a tę  i m i e j s c e  p o g r z e b u  

c a r a  M ik o ła ja

W Danii opublikowano telegram, 
w którym Lenin na 10 godzin przed 
rozstrzelaniem rodziny carskiej prze
konywał redakcję jednej z tamtej
szych gazet, że Mikołajowi II i jego 
bliskim nie grozi żadne niebezpieczeń
stwo. „Były car jest bezpieczny. 
Wszystkie pogłoski to nic więcej, jak 
tylko kłamstwa kapitalistycznej pra
sy” - napisał Lenin.

Telegram został wysłany do Ko
penhagi i był odpowiedzią na oskar
żenie, jakie 16 lipca 1918 r. wysunął

przeciwko Leninowi redaktor duń
skiej gazety, ,Nationaltidende’\  twier
dząc, że car Rosji został zamordowa
ny. Wieści o zagrożeniu życia cara 
pochodziły od dyplomatów duńskich 
w Rosji.

Wysyłając telegram Lenin najwy
raźniej chciał - jak pisze ITAR-TASS 
- uspokoić społeczeństwo duńskie i 
powstrzymać inne państwa przed 
zabiegami dyplomatycznymi w obro
nie rodziny carskiej. Formalnie nie 
grzeszył też przeciwko prawdzie. W

czasie, gdy wysyłał telegram więzie
ni w  domu Ipatiewa w Jekatierinbur- 
gu car z rodziną rzeczywiście jeszcze 
żyli.

Rodzina Romanowów była blisko 
spokrewniona z duńską dynastią glu- 
ecksburską. Król duński Chrystian X 
niejednokrotnie starał się o zagwaran
towanie życia krewnym. O wsparcie 
zabiegał przede wszystkim w  Berli
nie, który utrzymywał stosunki dy
plomatyczne z bolszewickim rządem.

Prezydent Borys Jelcyn zaapro
bował w poniedziałek decyzję rządu, 
by pogrzeb szczątków ostatniego cara 
Rosji Mikołaja Q i jego najbliższych 
odbył się 17 lipca w Petersburgu.

Decyzję, by szczątki cara i jego 
rodziny pochować dokładnie w  80.

rocznicę ich rozstrzelania przez bol
szewików podjął w miniony piątek 
rząd. Postanowił również, że pogrzeb 
odbędzie się vy soborze Twierdzy Pie- 
tropawłowskiej - tradycyjnym miej
scu wiecznego spoczynku carskiej 
rodziny Romanowów.

Iwan Rybkin wicepremierem Zadłużenie zagraniczne Rosji 
ponad 130 miliardów dolarów

Sekretarz rosyjskiej Rady Bezpie
czeństwa Iwan Rybkin został mianowa
ny w poniedziałek przez Borysa Jelcyna 
na stanowisko wicepremiera odpowie
dzialnego za stosunki z  krajami WNP. W 
sobotę prezydent zwolnił z tego stano
wiska Walerija Sierowa.

„(Rybkin) Bardzo dobrze wykazał 
się w Czeczenii” i w kontaktach z krajami 
WNP,/nożna na nim polegać” - powie
dział po spotkaniu z premierem Wikto
rem Czernomyrdinem prezydent Jelcyn 

„Problemy wzajemnych stosunków 
Rosji z krajami Wspólnoty są nieproste, 
są zabarwione znaną tonacją” - powie
dział po spotkaniu z prezydentem i

premierem Iwan Rybkin. Jego zdaniem, 
należy jednak „mniej mówić o problemach, 
a więcej o tym, co nas łączy”.

Rybkin podkreślił, że zamierza po
święcać wiele uwagi rozwojowi współ
pracy gospodarczej, naturalnie z uwzględ
nieniem „różnego tempa reformowania 
gospodarek” krajów WNP. „Mam wielu 
przyjaciół w krajach Wspólnoty, mam 
nadzieję, że mi pomogą” dodał nowy wi
cepremier. Ponadto wyraził opinię, że na 
początku zajmie się sprawą stosunków 
Moskwy z Groźnym, będzie kierował 
komisją ds. rozmów i państwową Komi
sją ds. odbudowy gospodarki Czeczenii.

Rosyjskie długi wobec zagranicy 
osiągnęły kwotę 130 800 milionów 
dolarów. Liczbę tę podał w  wydaniu 
z  1 marca tygodnik Interfax-AYF, któ
ry powołał się na źródła rządowe.

97 800 milionów dolarów z  tej 
kwoty, to zadłużenie odziedziczone 
po ZSRR.

- Eksperci tygodnika przewidują, 
że w najbliższej przyszłości rosyj
skie zadłużenie zagraniczne będzie 
nadal rosło.

W 1994 r wynosiło ono 119 900 
milionów dolarów, w 1995 r-120 400 
milionów, w 1996 - 125 000 milio
nów dolarów.

Wśród krajów o gospodarce ryn
kowej, która znajduje się „na etapie 
kształtowania się”, Rosja pod wzglę
dem długu zagranicznego jest na trze
cim miejscu, po Meksyku ( 165 mi
liardów dolarów) i Brazylii (159 100 
milionów dolarów).

Niemcy
Bomby z czasów wojny

100-kilogramową bombę z czasów 
drugiej wojny światowej znaleziono w 
poniedziałek przed południem podczas 
prac ziemnych w Berlinie-Tiergarten. 
Specjaliści przystąpili do rozbrajania 
niewybuchu.

Także w poniedziałek w miejsco
wościach Marwitz, Botzow i Velten w 
powiecie Górna Hawela trzeba było 
ewakuować 350 osób z  powodu roz
brajania dwóch bomb, niewybuchów 
z czasów drugiej wojny światowej. Te 
półtonowe bomby amerykańskie zosta
ły znalezione podczas prowadzenia 
prac ziemnych pod budowę rurociągu.

USA
Amerykanie pozostaną 
w Zatoce w pogotowiu

Dowódca sił amerykańskich w Zatoce Perskiej generał 
Anthony Zinni powiedział w sobotę w Kuwejcie, że od
działy zostaną utrzymane w stanie gotowości i będą śle
dzić, w jaki sposób Irak będzie wprowadzał w życie poro
zumienie z ONZ.

Generał Zinni, który przebywa w Kuwejcie z krótką 
wizytą, zaznaczył, że użycie siły militarnej jest opcją, 
którą można by zastosować jedynie wówczas, gdyby po
rozumienie nie było realizowane.

Wielka Brytania i Japonia przedłożyły w piątek wie
czorem w Radzie Bezpieczeństwa ONZ projekt rezolucji, 
grożącej Irakowi „bardzo poważnymi” konsekwencjami 
w przypadku gdyby władze w Bagdadzie ponownie unie
możliwiały inspektorom ONZ dostęp do obiektów, w któ
rych może być składowana broń masowej zagłady. W przy
szłym tygodniu projekt tej rezolucji ma być poddany pod 
głosowanie w Radzie Bezpieczeństwa.

Irak

P ogrzeb  33 dzieci
Zbiorowy pogrzeb trzydzieściorga trojga irackich dzie-f 

ci, zmarłych - według władz - wskutek braku lekarstw 
spowodowanego nałożonym na Irak embargiem, zorgani
zowano w poniedziałek w Bagdadzie.

Rodzice w ciężkiej żałobie i iraccy parlamentarzyści 
otwierali kondukt, który - po przejściu przez centrum 
miasta -zatrzymał się przed biurem ONZ-owskiego Pro
gramu Rozwoju (UNDP) w Bagdadzie, gdzie tłum skan
dował takie hasła, jak „Precz z amerykańską niesprawie
dliwością” i „Nie ma Boga nad Allacha, a Ameryka jest 
jego wrogiem”.

Owinięte w białą tkaninę trumny przewożono na da
chach taksówek. Na tkaninie wypisane było imię i wiek 
każdego dziecka. Wzdłuż ulic, którymi, przeszedł kon
dukt, zbierali się mieszkańcy miasta.

Irak o sk a rża  W a s z y n g to n  i L o n d y n  
o g w a łce n ie  p o ro zu m ie n ia  z  O N Z

Irak oskarżył w poniedziałek Sta
ny Zjednoczone, Wielką Brytanię, 
Turcję i Kuwejt o pogwałcenie poro
zumienia zawartego z ONZ, polega
jące na zakładaniu sieci szpiegowskich 
na jego terytorium.

„Stany Zjednoczone i Wielka 
Brytania zakładają sieci szpiegowskie 
na północy Iraku i rozciągają je na inne 
rejony, przerzucając przez granice 
broń, sprzęt i pieniądze” - pisze rzą
dowy dziennik „al-Sawra”.

Co się tyczy Kuwejtu, „wydaje 
on pieniądze na opłacanie szpiegów i 
agentów, spiskuje przeciwko Irakowi 
(...), sprowadza obce siły w  celu za
atakowania Iraku oraz pozwala im 
zakładać bazy i prowadzi z nimi ma
newry w pobliżu naszych granic” - 
dodaje iracka gazeta.

Turcja, z kolei, „używa pretek
stów, by najeżdżać od czasu do czasu 
na irackie terytorium” - kontynuuje 
„al-Sawra”, nawiązując do wypadów 
armii tureckiej na iracki Kurdystan w  
pościgu za kurdyjskimi separatysta
mi z Turcji., Jak jednak może Turcja 
uzasadnić fakt przekształcenia swych . 
granic w punkty przerzutowe dla 
członków amerykańskich, brytyj
skich i syjonistycznych służb wywia
dowczych?” - zapytuje gazeta. .

„Co powinniśmy robić, jeśli kraje 
te nadal zagrażają integralności Iraku i 
próbują go destabilizować? Czy nie 
powinniśmy usiać tego za pogwałce
nie podpisanego 23 lutego porozumie
nia?” - konkluduje iracki dziennik.

Artykuł 3 porozumienia podpi
sanego przez sekretarza generalnego

ONZ Koftego Annana i wicepremiera 
Iraku Tarika Aziza, stwierdza, iż ONZ 
„zobowiązuje się do respektowania 
uzasadnionych trosk Iraku dotyczą
cych jego bezpieczeństwa narodowe
go, suwerenności.i godności”.

„The New York Times” podał w 
czwartek, że Centralna Agencja Wy
wiadowcza (CIA) przygotowuje 
nowy plan destabilizacji władzy Sad
dama Husajna. Plan ten - według ame
rykańskiej gazety -zakłada m.in. re
krutację agentów wśród Kurdów i 
muzułmanów wyznania szyickiego dla 
akcji sabotażowych w  obiektach o 
kluczowym znaczeniu dla irackiej 
władzy politycznej i gospodarczej, jak 
elektrownie lub rządowe stacje radio
we i.telewizyjne.

NA ZDJĘCIU: Saddam Husajn cieszy się z powodu otrzymanej 
broni od lojalnego irackiego ugrupowania. Fot. EPA-ELTA
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Polska

W i z y t a  s e k r e t a r z a  g e n e r a l n e g o  
R a d y  U E  J . T r u m p f a

Aspiracje Polski dó integracji z 
Unią Europejską, a w szczególności 
pizygotowania do negocjacji akcesyj
nych z UE- to główne tematy ponie
działkowego spotkania premiera Je- 
rzego Buzka z sekretarzem general
nym Rady UE Juergenem Tramp fem- 

“podało Centrum Informacyjne Rządu.
Premier Jerzy Buzek podkreślił, 

że Polska zamierza wejść do Unii 
Europejskiej jako państwo silne i dla
tego tak duże znaczenie przywiązuje 
do odpowiedniego przygotowania 
procesu negocjacji akcesyjnych. Szef 
polskiego rządu zaznaczył, że Polska 
popiera proces wewnętrznej restruk
turyzacji UE. „Nie chcemy jednak, 
aby proces ten opóźnił nasze wejście

do struktur europejskich"- stwierdził 
polski premier. Zdaniem premiera 
J.Buzka, poszerzenie UE o Polskę 
będzie korzystne dla Unii ze względu 
na wielkość i potencjał Polski oraz jej 
tradycje kulturowe.

Sekretarz Juergen Trumpf ocenił 
przygotowanie Polski do rozpoczęcia 
negocjacji akcesyjnych z UE jako 
dobre. Podkreślił, że Polska mieści się 
w ścisłej czołówce państw, starają
cych się o przyszłe członkostwo w 
Unii Europejskiej.

Obie strony zgodziły się, że stałe 
otrzymywanie od instytucji europej
skich informacji o ustaleniach związa
nych z procesem restrukturyzacji UE 
byłoby dla strony polskiej bardzo przy

datne ze względu na właściwe prowa
dzenie procesów dostosowawczych.

Sekretariat Generalny Rady UE, 
na czele którego stoi Juergen Trumpf, 
jest organem wspomagającym Radę - 
prowadzi wszystkie niezbędne prace 
związane z funkcjonowaniem insty
tucji o charakterze międzynarodo
wym: Rady UE, Komitetu Stałych 
Przedstawicieli (COREPER) oraz in
nych komitetów i komórek, w tym 
m.in. zajmujących się wspólną poli
tyką zagraniczną, współpracą w dzie-- 
dZinie wymiaru sprawiedliwości, 
spraw wewnętrznych, polityką regio
nalną, rolnictwem i rynkiem we
wnętrznym- przypomina się w komu
nikacie CIR. ''

Białoruś
U E  w z y w a  d o  u ła s k a w ie n ia  d w ó c h  

m ł o d y c h  B ia ło r u s in ó w
Unia Europejska wezwała do uła

skawienia dwóch młodych Białorusi
nów skazanych 24 lutego na kary wię
zienia przez sąd w Mińsku za malo
wanie antyrządowych haseł na ścia
nach budynków publicznych i pomni
kach - głosi oświadczenie opubliko
wane w poniedziałek w Brukseli. Do 
oświadczenia dółączyły państwa sto

warzyszone, w tym Polska.
,jUE jest zaniepokojona doniesie--' 

niami o sposobie, w jaki potraktowa
no 19-letniego Alaksieja Szydłow
skiego i 16-letn iego Wadzima Labko- 
wicza” - czytamy w oświadczeniu.

Podkreśla ono, że „charakter i 
długotrwałość przetrzymywania mło
dych ludzi w areszcie przed procesem, 
silna obstawa policyjna w czasie pro
cesu oraz surowość kar były niepro
porcjonalne w stosunku do popełnio
nego przez nich przestępstwa. UE 
nalega na władze Republiki Białoru
si, aby okazały łaskę tym dwóm mło
dym ludziom, którzy spędzili już sześć 
miesięcy w areszcie”.
- Tymczasem brukselskie biuro bia

łoruskiego ugrupowania opozycji de
mokratycznej „Chartyja 97” („Karta 
97”) zapowiedziało na wtorek godziny

ną pikietę pod ambasadą Białorusi w 
Brukseli i zbieranie podpisów pod 
protestem przeciwko „skandalicznej 
decyzji sądu”, o ukaraniu 18-mie- 
sięcznym więzieniem za malowanie 
haseł wzywających do demokratycz
nych reform. Organizatorzy chcą na
stępnie przekazać protest personelo
wi ambasady.

Według nich udział w pikiecie 
wezmą członkowie Parlamentu Euro
pejskiego, w tym specjalizująca się w 
tematyce byłego ZSRR deputowana 
niemieckich Zielonych Elisabeth 
Schroedter.

Hiszpania

Próbował sprzedać 
dziecko za 33 dolary

50-letniego mężczyznę aresztowano w piątek w ele
ganckiej dzielnicy Madrytu, gdy usiłował sprzedać dwu
miesięczne dziecko synowi byłego ministra obrony - po
dały źródła policyjne.

Mężczyzna z^dwumiesięcznym wnuczkiem - jak twier
dził -zapukał dó domu Juliana Garcii Vargasa, byłego so
cjalistycznego ministra obrony, i 22-letnicmu synowi mi
nistra, który mu otworzył, zaproponował kupno dziecka 
za 5 tys. peset (33 dolary).

Rzekomy dziadek, gdy zorientował się, że nie ubije inte
resu,, próbował .uciec, lecz wkrófceujęli gp ochroniarze za
alarmowani przez syna ministra. Handlarza żywym towarem 
przekazano policji, a dziecko, którego pochodzenia jeszcze 
nie ustalono, powierzono opiece specjalistycznej placówki.

Wietnam

50 osób zginęło w wypadku autokaru
Cp.najmniej 50 osób poniosło śmierć na miejscu, gdy 

przepełniony autokar spadł z nasypu do jeziora w centrum 
Wietnamu - poinformowała w poniedziałek miejscowa poli
cja.;

Do tragedii doszło w niedzielę po południu w  centralnej 
wietnamskiej prowincji Binh Dinh. Autokar, jadący wietnam
ską autostradą Nr 1, łączącą północ i południe kraju, z nie
znanych przyczyn stoczył się z nasypu do głębokiego jeziora. 
Kilkudziesięciu pasażerom udało się wydostać z tonącego 

- pojazdu - pod wodą znalazło się jednak prawdopodobnie co 
najmniej 50 pasażerów.

Wszelkie nadzieje na uratowanie dalszych ofiar rozwiały 
się, gdy sprowadzony ńa miejsce dźwig, który miał unieść 
pojazd z wody, spadł na autokar, wbijając go w dno jeziora.

W autokarze, przeznaczonym dla' 40 pasażerów, znajdo
wało się co najmniej 80 osób. Niektóre źródła mówiąjednak, 
iż autobusem jechało sto osób.

Brazylia

Zwłoki siedmiu osób pod ruinami wieżowca
Ekipy ratunkowe zdołały odna

leźć do niedzieli zwłoki siedmiu spo
śród ośmiu ofiar zawalenia się22-pię- 
trowego wieżowca mieszkalnego, któ
ry runął tydzień temu w zachodniej 
części brazylijskiego miasta Rio de 
Janeiro.

Przyczyną zawalenia się wieżow
ca była zła jakość materiałów budow
lanych użytych przez przedsiębior

stwo, którego właścicielem jest depu
towany do parlamentu federalnego, 
SergióNaya.

Przed ostatecznym wyburzeniem 
ruin wieżowca, w którym znajdowa
ło się 176 apartamentów o cenie wy
noszącej średnio 90 tys. .dolarów, ze ‘ 
względów bezpieczeństwa ewaku
owano około 14 tys. mieszkańców 
pobliskich budynków.

Litwa z Polską przeciwko 
piractwu fonograficznemu

Współpracę z Polską w zakresie 
zwalczania zjawiska piractwa fono
graficznego zadeklarowali przedsta
wiciele Generalnej Prokuratury Litwy, 
litewskich służb podatkowych, cel
nych oraz operacyjno - dochodzenio
wych na zakończonym 28 lutego w 
Dworku Mazurskim k. Olecka (woj. 
suwalskie) dwustronnym spotkaniu 
tych służb, zorganizowanym przez 
Międzynarodowe Stowarzyszenie 
Producentów Nagrań Dźwiękowych 
(IFPI).

Wymiana informacji o zasięgu 
kontrabandy fonograficznej oraz me
todach stosowanych przez przemyt
ników, ma usprawnić polsko-litewskie 
działania z zakresu zapobiegania pi
ractwu.

Reprezentantka litewskich orga
nizacji z zakresu prewencji prze
stępstw gospodarczych Inga Giedre- 
ne powiedziała, że „będą one postu
lować litewskiemu parlamentowi 
zmianę prawa dotyczącego zabezpie
czania praw autorskich i ochrony war

tości intelektualnych”. Litwa należą
ca obecnie do potentatów piractwa 
fonograficznego nie podjęła do tej 
pory działań prawnych ograniczają
cych ten proceder.

Jak poinformował Marek Sta
szewski, radca prawny Związku Pro
ducentów Audio-Video, na rynku fo
nograficznym w Polsce liczba niele
galnych wydawnictw sięga 30 proc. 
Przeciętny dochód pirata fonograficz
nego wynosi ok. 200 tys. złotych. W 
tych sprawach w 1997 r. wszczęto w 
naszym kraju 1200 postępowań kar
nych; połowa z nicHzakończyła się 
umorzeniem.

Z danych Urzędu Celnego w Bia
łymstoku obejmującego swym zasię-~ 
giem województwa białostockie i 

' suwalskie wynika, że w 1997 roku na 
granicy wschodniej ujawniono prze
myt blisko 53 tys. sztuk płyt kompak
towych. Rok wcześniej przemyt był 
trzykrotnie mniejszy. Większość płyt 
jest przemycana do Polski z Estonii 
przez Litwę.

Polska

Porażony prądem podczas 
próby kradzieży kabla

Prądem o napięciu 60 tys. wolt 
porażony został 39-letni Andrzej P., 
który w nocy z niedzieli na poniedzia
łek wszedł na słun wysokiego napię
cia w Piekarach Śląskich najprawdo
podobniej próbując ukraść kabel ener
getyczny -poinformowała 2 bm. nad-

kom. Alicja Hytrek, rzecznik praso
wy KW Policji.

Porażonego mężczyznę, po wyłą
czeniu prądu zdjęła ze słupa grupa 
wysokościowa Pogotowia Energetycz
nego. Z bardzo ciężkimi oparzeniami 
został przewieziony do szpitala.

Poszkodowani mieszkańcy wie
żowca w dzielnicy Barra de Tijuca 
chcą zaskarżyć deputowanego, któ
rego firmę obarcza się odpowiedzial
nością za katastrofę i domagają się 
pozbawienia go immunitetu parla
mentarnego. Władze sądowe zablo
kowały konta parlamentarzysty  ̂jego 
dwóch przedsiębiorstw budowla
nych.

W.Brytania

Testam ent księżnej Diany
Księżna Diana pozostawiła nieru

chomości warte ponad 21 min funtów 
(34 min dolarów) - poinformowali w 
poniedziałek adwokaci, ogłaszając jej 
testament

Podatki zapłacone od tych nieru
chomości wyniosły ponad 8,5 min 
funtów (13,9 min dolarów) - oświad
czyła firma prawnieża Lawrence Gra
ham.

Zgodnie z jej ostatnią wolą, 
główna część majątku pozostanie w 
zarządzie powierniczym do czasu, 
kiedy jej synowie Wiliam i Harry 
osiągną pełnoletność.

Suknia ślubna Diany, jej garde
roba i prawa własności intelektual
nej zostały zapisane częściowo na 
cele dobroczynne, a częściowo jej 
synom. - -

Nauka

Dowody istnienia antygrawitacji
Międzynarodowy zespół astrono

mów z USA, Ameryki Łacińskiej, Eu
ropy i Australii odkrył dowody istnie
nia w przestrzeni kosmicznej siły an- 
tygrawitacyjnej - przewidywanej swe
go czasu przez Alberta Einsteina - któ
ra powoduje coraz szybsze rozszerza
nie się Wszechświata.

Naukowcy wpadli ną trop wspo
mnianej siły obserwując eksplodują
ce gwiazdy, tzw. supernowe, które wy
dają się oddalać od siebie. Odkrycie, 
opisane w najnowszym numerze pe
riodyku „Science”, potwierdza analo
giczne ustalenie dokonane miesiąc 
temu przez inną międzynarodową gru
pę astronomów. Może ono pomóc w 
wyjaśnieniu wielu zagadek fizyki do

tyczących powstania i ewolucji ko
smosu.

Od dawna wiadomo było, że od 
chwili powstania w wyniku gigantycz
nego wybuchu - „Big Bangu” - około 
15 miliardów lat temu, Wszechświat 
rozszerza się korzystając z energii wy
zwolonej przeż tę eksplozję. Uważano 
jednak dotychczas, że wzajemne grawi
tacyjne przyciąganie się całej materii i 
energii Wszechświata będzie zwalniać 
ten proces rozszerzania. Sądzono, że 
albo ustali się swego rodzaju równowa
ga kosmiczna - bo siły grawitacyjne 
zahamują dalszą ekspansję - albo siły 
te spowodują zapadnięcie się kosmosu 
do wewnątrz, czyli tzw. Big Crunch 
(dosł. Wielkie Zmiażdżenie).

Nauka - RPA
Antykoncepcja zahamuje 
przyrost naturalny słoni

W południowoafrykańskim Par
ku Narodowym Krugera zainicjowa
no program ograniczenia-przyrostu 
naturalnego słoni, których, pogłowie 
przekracza tam już 8.300.

Miejscowy ekspert od spraw sło
ni, dr łan Whyte poinformował, że ich 
stado rozmnaża się zbyt szybko. Aby 
ograniczyć ten proces, z pomocą spe
cjalistów z USA i Niemiec wstrzel i- 
wuje się słonicom środki antykoncep
cyjne. Zastrzyki te wykonuje się z  
pokładu helikoptera. Po 10 dniach 
efekty zastrzyków wykazuje specjal
ny test wykonywany za pomocą ul
tradźwięków. Z pierwszej grupy 18 
słonic, które otrzymały specyfik an

tykoncepcyjny, 8 zaszło w ciążę. ,2. 
grupy kontrolnej, liczącej 20 słonic, 
którym nie wszczepiono tego specy
fiku, w ciąży jest aż 18.

Dr Whyte poinformował, że do
tychczasowe metody ograniczenia 
populacji słoni w Parku Narodowym 
Krugera, nie wystarczały. Od 30 lat 
wyeksportowano stamtąd 1.339 sło
ni. Rocznie zabija się do 600 sztuk 
tych zwierząt - wcześniej wstrzyku
jąc im środki znieczulające, aby zła
godzić cierpienia. Antykoncepcja jest 
alternatywnym programem dyrekcji 
parku, mającym na celu utrzymanie 
pogłowia słoni na racjonalnym pozio-
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U s t a w a  R e  
O n o w e l iz a c j i  ar 

o u tw o r z en iu
Artykuł 1. Now elizacja czę

ści 2 artykułu 1
Z części 2 artykułu 1 wykreślić 

słowa „przejmując dane o zasta
wach majątku, zarejestrowanych w 
instytucjach rejestracji majątku do 
1 stycznia 1998 r.” i część tę dać w 
następującym brzmieniu:

„2. Ministerstwo Sprawiedli
wości spełnia funkcje założycie
la Rejestru Hipotecznego i db 1 

' stycznia 1998 r. wykonuję prace 
organizacyjne w zakresie tworze
nia lokalnych rejestrów hipotecz
nych, ukształtowuje zautomaty
zowaną bazę. danych. Lokalne 
rejestry hipoteczne prowadzą 

- wydziały hipoteczne sądów dziel
nicowych (dalej - wydziały hipo
teczne), tworzone w trybie, okre
ślonym w ustawie o sądach”.

Artykuł 2. Zmiana części 2 
artykułu Z

W części 2 artykułu 2 zamiast 
daty „1 stycznia 1998 r.”, wpisać 
datę „1 kwietnia 1998 r.” i część 
tę dać w następującym brzmieniu: 

„2. Wszystkim instytucjom reje
stracji majątku od 1 kwietnia 1998 r. 
zabrania się dokonywania rejestra
cji prawnej zastawów majątku”.

Artykuł 3. Nowelizacja arty
kułu 4

W nazwie i tekście artykułu 4 
zamiast daty „1 stycznia 1998 r.?’ 
wpisać datę „1 kwietnia 1998 r.*4~ 
zamiast daty „1 kwietnia 1998 r.” 
wpisać datę nl lipca 1998 r.” i część 
tę dać w następującym brzmieniu: 

„Artykuł 4. Przerejestrowa- 
nie na hipotekę prawa zasta
wu majątku zaistniałego przed 
1 kwietnia 1998 r.

Prawo zastawu majątku zaist
niałe na podstawie umowy o zasta
wie majątku, zarejestrowanej w

publiki  
ty k u łó w  
Rej estru

9 grudnia 1997 r., nr VIII-567 
(Dz. U., 1996, nr 100-2266;

1997, nr 63-1469)
m

instytucji rejestracji majątku przed 
1 kwietnia 1998 r., może być prze
rej estro wane na hipotekę do 1 lip
ca 1998 r. Prawo zastawu przere- 
jestrowują wydziały hipoteczne, 
gdy wierzyciefe przedstawią wy- _ 
pełnione i podpisane przez nich 
karty hipoteczne razem z orygina
łami uniów o zastawie majątku, za
rejestrowanymi w instytucjach re
jestracji majątku w trybie określo
nym przez ustawę o hipotece. Przy 
przerejestrowaniu zastawu mająt
ku na hipotekę w karcie hipotecz
nej nie Wskazuje się sumy zadłu
żenia zabezpieczonego majątku”.

Artykuł 4. Nowelizacja czę
ści 1 i 3 artykułu 5

1. W części 1 artykułu 5 za

Litewskiej  
1, 2, 4 i 5 ustaw y  
H ip o te c z n e g o

miast daty „1 stycznia 1998 r.” 
wpisać datę „1 kwietnia 1998 r.” i 
część tę dać w następującym 
brzmieniu:

„1. Roszczenia wierzycieli z  
wartości zastawionego majątku, 
którzy przerej estro wali prawo 
zastawu majątku, zaistniałe na 
podstawie umowy o- zastawie 
majątku, zarejestrowanej do 1 
kwietnia 1998 r. w instytucji re
jestracji majątku, zaspokajane 
są w trybie, określonym przez 
ustawę .o hipotece. Jeśli do ftp  
kwietnia 1998 r. w instytucji re
jestracji majątku zarejestrowa
no kilka zastawów tego samego 
maj ątku, to przy~przerej estro- 
waniu prawa zastawu na hipo
tekę, wierzycielom ustala się  tę 
samą kolejność, a ich roszcze- 
nia_z wartości zastaw ionego  
majątku zaspokajane są propor

cjonalnie do sumy ich rosz
czeń”.

2. W części 3 artykułu 5 za
miast daty „1 stycznia 1998 r.” 
wpisać datę „1 kwietnia 1998 r.” i 
część tę dać w następującym 
brzmieniu:

„3. Roszczenia wierzycieli, za
istniałe na podstawie umowy o za
stawie, zarejestrowanej do 1 
kwietnia 1998 r. w instytucji reje
stracji majątku, nie przerejestro- 
wanej na hipotekę, zaspokajane są 
z wartości zastawionego majątku 
w trybie powództwa sądowego, 
przestrzegając ustalonej w Kodek
sie Postępowania Cywilnego ko- 

: lejności zaspokajania roszczeń”.
. Ogłaszam tę ustawę,, przyjętą - 

przez Sejm Republiki Litewskiej.
Prezydent republiki 

Algirdas BRAZAUSKAS 
(Zam. 65) I

U sta w a  R e p u b l ik i  L i tew s  kiej 
O n o w e l iz a c j i  i u z u p e łn ien iu  ar ty k u łó w  4, 5, 14, 

18, 21 u s ta w y  o w n ę tr zu  z iem i
Artykuł 1. Nowelizacja czę

ści 1 artykułu 4
Znowelizować część 1 artyku

łu 4 i dać ją  w następującym  
brzmieniu:-
p  „1. Badania wnętrza ziemi, 
Wykorzystanie i ochronę jego za
sobów organizuje lub koordynuje 
rząd Republiki Litewskiej albo 
upoważniona przezeńiństytucja w 
trybie określonym przez niniej szą 
ustawę, ustawę o ochronie środo
wiska, inne ustawy Republiki Li
tewskiej”.

Artykuł 2. Nowelizacja czę
ści 2 artykułu 5

Znowelizować część 2 artyku
łu 5 i dać ją  w następującym  
brzmieniu:

„2. Ministerstwo Ochrany Śro

dowiska organizuje i koordynuje 
realizowanie strategii państwa w 
zakresie ochrony i użytkowania 
wnętrza ziemi, sprawuje państwo
wą kontrolę nad Użytkowaniem i 
ochroną zasobów wnętrza ziemi, 
zgodnie ze swymi kompetencjami 
ustala limity i warunki użytko
wania zasobów wnętrza ziemi, 
spełnia inne funkcje zlecone przez 
ustawę o ochronie środowiska 
oraz iiińe ustawy i uchwały rządu 
Republiki Litewskiej”. V

Artykuł 3. Nowelizacja czę
ści 2 i 5 artykułu 14

1. Znowelizować część 2 ar
tykułu 14 i dać ją  w  następującym- 
brzmieniu:

„2. Ministerstwo Ochrony Śro
dowiska wydaje zezwolenia na

9 grudnia 1997 r., nr VIII-573 
(Dz. U., 1995, n r 63-1582;

1997, n r  66-1600)

użytkowanie słodkiej wody pitnej 
i podziemnej wody do celów prze
mysłowych oraz ciepła głębinowe
go w trybie określonym przez rząd 
RepublikfLitewskiej lub upoważ
nioną przez niego instytucję.

Zezwolenie na użytkowanie 
podziemnej słodkiej wody pitnej 
do scentralizowanych dostaw  
wody w miastach i osiedlach może 
być wydawane wyłącznie samo
rządowi lokalnemu”.

2. Znowelizować część |  ar
tykułu 14 i dać ją  w następują
cym brzmieniu:

„5. Zezwolenia na wykorzy

stywanie zasobów głębin i wol
nych przestrzeni ziemi powinny 
być rejestrowane w Litewskiej 
Służbie Geologicznej w ustalo
nym przez nią trybie”.

Artykuł 4, Nowelizacja czę
ści 1 artykułu 15

Znowelizować część 1 artyku
łu 15 i dać ją  w następującym 
brzmieniu:

„1. Wykorzystywać zasoby 
głębin i wolne przestrzenie zie
mi, z wyjątkiem przypadków, 
przewidzianych w punkcie 6 ar
tykułu 13, można tylko zgodnie 
z projektem użytkowania. Projekt 
ten musi być uzgodniony z  na
czelnikiem powiatu i zatwierdzo
ny przez Ministerstwo Ochrony 
Środowiska”.

Artykuł 5. Uzupełnienie ar
tykułu 18

Uzupełnićpunktem3 artykuł 18: 
„3) przedsiębiorstwo kończy 

swoją działalność jako samodziel
ny podmiot gospodarczy”.

Artykuł 6. Uzupełnienie ar
tykułu 21

Uzupełnić częścią4 artykuł 21: 
„4. Osoby fizyczne i praw

ne, które zajmują się  wydoby
ciem użytecznych kopalin, po
winny własnym kosztem rekul
tyw ow ać i inw entaryzow ać 
zniszczone ziem ie”.

Ogłaszam tę ustawę, przyjętą 
przez Sejm Republiki Litewskiej, 

Prezydent republiki 
Algirdas BRAZAUSKAS 

(Zam. 64)

U s ta w a  R e p u b l ik i  L i tew sk ie j  
O now elizacji artykułów  16 i 323 ustaw y o referendum

Artykuł 1. Nowelizacja czę
ści 1 artykułu 16

Unieważnić punkt 9 części 1 
artykułu 16, były punkt 10 uwa
żać za punkt 9 i część tę dać w 
następującym brzmieniu:

„Główna Komisja Wyborcza:
1) tworzy miejskie, rejonowe 

komisje referendum;
2) wydaje arkusze zbierania 

podpisów na referendum;
3) ustala wzory i formy kart do 

głosowania, innych dokumentów, 
pakietów, pieczęci używanych 
podczas wyborów, w zory ich

wypełniania, jak też tryb opieczę
towania kart do głosowania;

4) dysponuje środkami pań
stwowymi, przeznaczonymi na re
ferendum;

5) nadzoruje, jak wykonywa
na jest niniejsza ustawa;

6) na wniosek partii politycz
nych, innych organizacji politycz
nych i społecznych rejestruje ich 
przedstawicieli przy Głównej Ko
misji Wyborczej i wydaje im za
świadczenia;

'7 )  rozpatruje skargi i podejmu
je decyzje dotyczące postanowień

9 grudnia 1997 r., nr VIII-S71 
(Dz. U., 1989, nr 33-445; 1994, 

nr 47S70; 1995, nr 7-144)

miejskich, rejonowych komisji re- 
ferendowych, obwodowych komi
sji referendowych;

8) ustala i ogłasza ostateczne 
wyniki referendum;

9) realizuje inne pełnomocnictwa 
przewidziane w niniejszej ustawie”.

Artykuł 2.Nowelizacja arty
kułu 323

W artykule 323 zamiast słowa 
„bezterminowo” wpisać słow o

„stale”, wykreślić słowa „i spisy re
ferendum”, artykuł uzupełnić zda
niem „Spisy obywateli, którzy 
uczestniczyli w referendum. Głów
na Komisja Wyborcza przechowu
je w cjągu 5 lat*’ i artykuł ten dać w 
następującym brzmieniu:

„Artykuł 323. Przechowanie 
dokumentów referendum  

Po zakończeniu referendum 
Główna Komisja Wyborcza nie 
późniey niż w ciągu 20 dni od 
zakończenia przewidzianego w 
niniejszej Ustawie terminu roz
patrywania skarg w sprawie jej

decyzji, przekazuje do archi
wum państw ow ego na stałe 
przechowanie protokoły obwo
dowych, miejskich, rejonowych 
komisji referendowych, proto
koły Głównej Komisji Wybor
czej.-Spisy obywateli, którzy 
u czestn iczyli w referendum, 
G łów na K om isja W yborcza 
przechowuje w ciągu 5 lat”.

Ogłaszam tę ustawę, przyjętą 
przez Sejm Republiki Litewskiej.

"Prezydent republiki 
Algirdas BRAZAUSKAS 

(Zam. 62)

U sta w a  R e p u b l ik i  L i tew sk ie j  
O nowelizacji artykułu 28 ustawy o bankach komercyjnych

Artykuł 1. Nowelizacja arty
kułu 28

W części 1 artykułu 28 za
miast słów  „trzech lat” w pi
sać słowa „dziesięciu latach", 
u zupełn ić "część 2 artykułu  
słow am i „czy Departam ent 
Archiwów Litw y” i cały arty

k u ł dać w n a stę p u ją cy m  
brzmieniu:

„Artykuł 28. Przechowanie 
dokumentów bankowych

Bank w ciągu całego okresu 
działania umów i po dziesięciu 
latach od jego zakończenia prze
chowuje:

9 grudnia 1997 r., nr VIII-564 
(Dz. U., 1995, n r 2-33)

1) umowy o pożyczkach, 
gwarancjach, poręczeniach, zasta
wie i inne;

2) inne dokumenty partne
rów banku, na których podsta

w ie zostały sporządzone umo
wy;

3) inne dokumenty, przewi
dziane przez Bank Litewski.

Bank może przechowywać 
również inne dokumenty oraz 
ustalić inny okres przechowania, 
ale nie krótszy niż ustalony został

w części pierwszej tego artykułu 
czy przez Departament Archiwów 
Litwy”.

Ogłaszam tę ustawę, przyjętą 
przez Sejm Republiki Litewskiej.

Prezydent republiki 
Algirdas BRAZAUSKAS 

(Zam. 59)
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W T O R E K .| MARCA
LTV

7.00-  Dzień dobry. 8.35 - 
Film anim. 9.00 - Hotel muz.
9.35 - Szanujmy słowo. 9.45- 

‘S. „Niespokojne gimnagum”. 
.10.30 - Film fab. >rJedna stro
nica miłosnej historii”. 12.00 - 
OL.. 02... 03.12.20 - Zdrowie.
12.50 - Popołudnie-z A. Cze- 
kuolisem. 13.20 - Nasz język.
13.50 - Film dok. 14.45 - Pro
gram białoruski. 15.15 - Tele
gra. 1535 - Koncert. 16.00 - 
W iadomości. 16.05 "- Dla 
domu. 16.30 - S. „Niespokoj
ne gimnazjum”. 17.20 - Roz
mowy wileńskie. 17.50 - Wia
domości (ros.). 18.00 - Dla 
dzieci. 18.30 - Dziennik. 18.55
- Szanujmy słowo. 19.00 -. S. 
„Nowe przygody Robina Ho- 
oda”. 19.45 - Styk 20.30 - Pa
norama. 21.00 - Studio spor
towe. 21.10 - Loteria. 21,15 - 
Znaki. 21.55 -Film fab. „Chwa
ła mego ojca”. 23.40 - Dzien
nik wieczorny. 23.50 - Wasa
lach koncertowych.

LNK
- 7.15 - Teleshop. 7.30 - 

Poranne koło. 9.00 - S. „Bez 
domu jest źle”. 9.35 - S. „Sło
neczne wybrzeże”. 10.20 - Si 
„Człowiek pająk”. 10.45 - Te
leshop. 11.15 - Z Hollywoodu.
11.45 - Od... do. 12.40 - Euro
pa. 13.10 - 4 koła. 13.35 -  . 
Kuchnia pani Grażyny. 14.20 
-Sprawy 98.15.15-Teleshop.
15.30 - Si „Odwet”. 16.20 - S, 
„Skrzydła marzeń”. 17.05 - S. 
„Słoneczne wybrzeże”. 17.50
- S. „Bez domu jest źle”. 18.20
- S. „Żar młodości”.  19.05 - S. 
„Wielkie grzechy małego mia
steczka”.-20.00 - Wiadomości.
20.30 - S. „Nash-Bridges”.
21.20 - TV „Lietuvos rytas”.
22.15 -N -14.22.30-S. „Zwa
riowana para”. 23.00 - Wiado-

Ś R O D A .
4 MARCA

LTV
7.00 - Dzień dobry. 8.35 - 

Film anim. 9.00 - S. „Nowe 
przygody Robin Hooda”-9.45 

_-S. „Niespokoine gimnazjum”. - 
,1030” Film fab. „Chwała mego 
ojca”. 12.15 - Znaki. 12.50 - 
Styl. 13.20 - Podróż z LTV.
14.20 - Rozmowy wileńskie.
14.50 - Program muzyczny.
15.30 |  Ruletka w kawiarni 
Konrada. 16.05 - Dla domu.
16.30 - S. „Niespokojne gim
nazjum”. ^  7.20,- Teleartel.
17.50 - Wiadomości (ros.). -
18.00 - Dla dzieci. 19.00 - S. 
„Nowe przygody Robin Ho- 
oda”. 19.50 - Mój dom. 20.00
- Milioner. 20.30 - Panorama.
21.00 - Studio sportowe. 21.10
- Loteria. 21.15 - Program 
psych. 22.25 - Film fab. „Świa
dek”. 23^30 - Dziennik wie
czorny.- 23.40 - Filmffab. 
„Świadek” cd.

LNK
7.15 -Teleshop. 7.30 - Po

ranne koło. 9.00 - S. „Bez domu 
jest żle”. 9.35 - S. „Słoneczne 
wybrzeże”. 10.20 - S. „Czło- 
wiek-pająk”. 10.45-Teleshop.
11.15- ABC zdrowia. 11.45 - 
Sprawy 98. 12.40 - Od ... do.
13.35 - Niwy. 14.20 - Europa.
14.50 - Cztery koła. 15.15 - 
Teleshop. 15.30 - S. „Odwet”.
16.20 - S. Skrzydła marzeń”.
17.05 - S. „Słoneczne wybrze
że”. 17.50 - S. „Bez domu jest 
żle”. 18.20 - S. „Żar młodości”.
19.05 - S. „Wielkie grzechy 
małego miasteczka”. 22.00 - 
Wiadomości. 20.30 - Czerwo
na linia. 21.20 - S. „Szósty 
zmysł”. 22.15 - N-14. 22.30 - 
S. „Zwariowana para”. 23.00 -

mości. 23.05 - S..„FalI Guy”.
23.55 - N-14.0.10 - Czerwona 
linia. 1.00 - To ei rodzinka.,

’ l .35 - Smacznego.
BAŁTYCKA TV

8.30 - 16.00 - Program 
BBC. 16.05 - Prografń muz.
17.00 - S. „Tak świat się krę
ci”. 17.50-Walka słów. 18.35
- Humor. 19.00 - Telegra. 19.05
- S. „Dallas". 19.55-Wiado- 
mości. 20.00 - Progtam pubK
20.30 - NBA JAM. 20.55 - Te
legra. 21.00 - S. „Maklerzy”. 

-21.50 - Film fab. 23.30 - Pro
gram sportowy. 24.00 - 8.30 - 
Deutsche Welle.

TV3
7.45 - Program muz. 8.30 - 

Teleshop. 8.45 - S. „Santa Bar- 
bap”. 9.30- S. „Uroczy i dziel
ni” 10.00 - S. „Ulica Pacific”.
10.25 - Kulinarne show. 10.50
- Wieczór z E. Gabrenaite.
11.25 - Akcenty. 13.55 - Tele
shop. 14.25 - Komputerowe 
cuda. 14.50 - Komedia „Pełna 
chata”. 15.15 ‘-'Ś.‘ „Kosmos: 
1999”. 16.05 - Zaśpiewajmy. 
16.30-Wszystko. 17.00-Pro
gram muz. 17.45 - S. „UlicaPa- 
cific”. 18.10 - S. „Santa Barba
ra”. 19.00 - Wiadomości. 19.15 
-koszyków ka. 2 1 .0 0 -,S. 
„Strażnik Teksasu”. 21.55 r- 
Tego jeszcze nie było. 22.00 - 
S. „Prawo i porządek”. 22.50 - 
Sport. 23.00 - Wiadomości.
23.05 - S. Sabaliauskas rozma
wia. 23.30- Program muz.

WILEŃSKA TV
8.00 - Z Wilna. 8.15 - Te- 

|atr. 9,05 - Dziękuję za zakup.
9.40 - Prezent dla kobiety. 9.50
- Znak jakości. 10.00 -Podoba 
się - patrz. 10.15 - Towary i J 
usługi. 10.30 - Z  Moskwy.
10.40 - Znak jakości. 10.50 - 
Paluszki lizać. 11.25 - Nowy 
Jork. 11.55 - Prasa i muzyka. 
12.45 - Dziękuję za zakup.
13.15 - Apteka. 13.30 -ZM 6-

Wiadomości. 23.05 - S. „Fali 
Guy”. 23.55 - S§§ 4.0.10 - TV 
„Lietuvos rytas”. 1.00 - Babie 
lato. 1.45 - Z Hollywoodu. 

BAŁTYCKA TV 
18.30-16.00-BBC. 16.05- 

Program muz.' 17.00 -;S. „Tak 
świat się kręci”. 17.50 - Tele
gra dla rodziny. 18.35 - Pro
gram publ. L9.00 - Telegra.
19.05 - S. „Dallas”. 19.55 - 
Wiadomości. 20.00 - Humor.
20.30 - Dla m łodziej. 20.55 - 
Telegra. 2.L00 - Film fab. 
„Astronomia”. 21.35 -Program 

-sportowy. 23.35 - Si „Krymi
nalne historie”. 0.05-8.30 - 
Deutsche Welle.

TV3
7.45 - Program muzyczny. 

830 - Teleshop. 8.45 - S. „San
ta Barbara” 9.30 - S. „Ulica 
Pacific”. 9.55 - Program publ.
10.20 - S. „Jesica Fletcher”.
11.05 - Za kierownicą z gwiaz
dą. 14.05 - Teleshop. 14.35 - 
Film anim. 15.00 - Komedia.
15.25 - S. „Beverly Hills, 
90210” . 16.10 - Kulinarne 
show. 16.35 - Komedia „Na
reszcie dzwonek”. 17.00-Pro- 
gram muzyczny. 17.45 - S. 
„Ulica Pacific”. 18.10-S. „San
ta Barbara”. 19.00 - Wiadomo
ści. 19.15 - S. „Maria Merce
des”. 20.05 - S. „Uroczy i dziel
ni”. 20.30 - Program publ. 21.00 
- Film fab. „Ostrze brzytwy”.

. 21.55 - Tego jeszcze nie było.
22.00 - S. „Nowojorska poli
cja”; 22.50 - Sport. 23.00 - 
Wiadomości. 23.05 - Humor.
23.30 - Program muzyczny.

WILEŃSKA TV
8.00 -ZWilna. 8.15 -Spo

tkania w Australii. 8.55 - Po
doba się - patrz. 9.00 - Dzię
kuję za zakup. 9.40 - Stolica. | 

_ 10.00 - Towary i usługi. 10.10

skwy. 13.40 - Film fab. „Pod 
12-milową rafą”. 18.05 - Ci, 
którzy... 19.00 - Wiadomości. 
Dziś w miasteczku. 19.15 - 
Gwiazdy sportu. 19.30 - Z 
Moskwy. 19.55 - Towary i 
usługi. 20.05 - Show A. Kru- 
penina. 21.05 - Stolica. 21.25 - 
Prezent dla kobiety. 21.35 - . 
Spotkania w Australii.:22.05 - 
Nowy Jork. 2235 - Z Wilna.
22.55 - Kanał muz. 23.45 - Pa
trol drogowy. 24.00 - Film fab. 
„Łamigłówki”.

YILSAT
8.00 - Film fab, „Antonel- 

la”.- 9.00 - Dla dzieci. 9.30 - 
Kłajpedzka TV. 10.00 -Nowo
ści muz. 10.30 - Kalejdoskop 
zniżek.'10.45 - Puls Wilna. 
10JO - Film fab. „Myśliwy”.
12.00 - Kalejdoskop zniżek.
17.00 - Film fab. „Myśliwy”.
18.30 - Nowości muz. 19.00 - 
Vilsat cappuccino. 19.55 -War
to odwiedzić. 20.00 - A było 
tak... 20.30 - Kalejdoskop zni
żek. 20.40 - Dla dzieci. 21.00 - 
Puls Wilna. 21.15 - Wiadomo
ści (poi.). 21.20 - Warto od
wiedzić: 21.25 - Oferta pracy.
21.30 - Przetrwanie. 22.05 - 
Film fab. „Antonella”. 23.05 - 
Kalejdoskop zniżek. 23.15 - 

.Nowości muz.- 23.45 - Puls 
Wilna. 24.00 - Wiadomości 
(poi.).

I KANAŁ ROSJI 
17,00*22.15- - Wiadomo

ści. 17.20 - S.- „Fatalny spa
dek”. 18.05 - Godzina szczy
tuj 18.30 - Zgadnij melodię.' 
19;00 - TemaŁ 19.45 - Dobra
noc, dzieci. 20.00 - Czas. 20.40 *
- Komedia „Gdy kozacy pła
czą”. 21.20 - Piłka nożna.

ROSYJSKA TV 
6.30, 10.00,16.00, 19.00,

22.30 - Wiadomości.' 7.00 - . 
-Oddział dyżurny. 7.15 - To- 
lyary pocztą. 7.20 - EMK 
przedstawia. 7.25 - Zapamię
taj. 7.30 - Pieniądze. 7.45 -

-  Gwiazdy sportu. 10.30 - Z 
Moskwy. 10.40 - brezent dla 
kobiety. 10.50 - Jesteś świad
kiem. 11.20 - S. „Tajemnice i 
.mity XX w.”. 11.50 - Podoba 
się - patrz. 12;00 - Show A. 
Krupenina. 12.50-Dziękuję za 
zakup: 13.15 - Apteka. 13.30
- Z Moskwy. 13.40 - Film fab.
18.00 - Ci, którzy... 18.55 - 
Towary i usługi. 19.00 - Wia
domości. Dziś w  miasteczku.
19.15 - Znad WUii i TV. 19.45
- Prezent dla kobiety. 19.55 - 
Ja sama. 20.50 - Film fab. „Wie
le hałasuoniC’T23.00-Lekcja 
jęz. litewskiego: 23.10 - Z Wil
na. 23.25 - Kanał muzyczny.
24.00 - Patrol drogowy. 0.10 - 
Film fab.

YILSAT
8.00 - Film fab. „Antonel

la”. 9.00 - Zatrzymaj się, chwi
lo. 9.30 - Aktualności wileń
skie. 10,00 - Nowości muzycz
ne. 10.30 - Kalejdoskop zni
żek. 10.45-Puls Wilna. 10.50
- Film fab. „Myśliwy”. 12.00
-  Kalejdoskop zniżek. 17.00 - 
Film fab. „Małe tragedie”.
18.30 - Nowości muzyczne.
19.00 - Vilsat cappuccino. 
19:55 - Warto odwiedzić. 20.00
- Cuda czarodziejki. 20.30 - 
Kalejdoskop zniżek. 20.40 - 
Dla dzieci. 21.00 - Puls Wilna.
21.15 - Wiadomości (poi.).
21.20 - Warto odwiedzić. 21.25
- Oferta pracy. 21.30 - Moje 
Wilno. 22.05,- Film fab. „An
tonella”. 23.05 - Kalejdoskop 
zniżek 23.15 - Nowości mu
zyczne. 23.45 - Puls Wilna.
24.00 - Wiadomości (poi.).

I KANAŁ ROSJI
17.00, 23.05 - Wiadomo

ści. 17.20 - S. „Fatalny spa
dek”. 18.05 - Godzina szczy
tu. 18.30 - Gorączka złota.

Grafoman. 7.55 - Prawosław
ny kalendarz. 8.00 - Rozmo
wy o zwierzętach. 9.05 .- S> , 
„Santa Barbara”. 13.35 - Film 
fab.' 1 §. 15 •- Dom towarowy 
„Le Monti”. 15.30 - S. „Mały 
włóczęga”. 16.30-Poczta Ro
syjskiej TV. 16.40 - Miłość od 
pierwszego wejrzenia. 17.15- 
Melodramat „Samotna kobie- • 
ta pragnie się zapoznać”. 19.30
- Rozmaitości. 19.45 - S. „San
ta Barbara”. 20:50 - S, ,;Psi 
świat”. 21.20 - S. „Tajemnice 
Petersburga”. 22.55 - Oddział 
dyżurny. 23.05 - Gorąca dzie
siątka. 24.00 - Towary pocz
tą.

TV POLONIA
8.00 - Sport telegram. 8.10

- „Miki Mol i straszne Płasz- 
czydło” - serial animowany dla 
dzieci. 8.35 - „Tajemnice Wi
klinowej Zatoki” - serial ani
mowany dla dzieci. 9.00 - Kto 
jest kim w Polsce? 9.,10 - Spor
towy tydzień. 9.30 - Wiado
mości. 9.45 - Teledyski na ży
czenie. 9.55 - Prognoza pogo
dy. 10.00 - Polskie ABC - pro
gram dla dzieci. 10.30 - „Klan”
-  serial prod. polskiej. 10.55 - 
„Syn szewca” - serial prod. 
francuskiej. 11.50 - Dziennik 
Telewizyjny - program Jacka 
Fedorowicza. 12.00 - Madon
ny polskie. 12.30 - Krzyżów
ka szczęścia - teleturniej. 13.00 
» Wiadomości. 13.10 - „Spo
sób bycia” - film fab. prod. 
polskiej. 14.25 - Mała rzecz, a 
cieszy. 14:40 -„Świat według 
Adama P.” -> film dok. 15.20 - 
„Mściciel” - reportaż. 15.40 - 
Tak jak w kinie. 16.00 - Pano
rama. 16.20 - Omówienie pro
gramu dnia. 16.30 - Skarbiec.
17.00 - Teledyski na życzenie.
17.10 - Zaproszenie - program 
krajoznawczy. 17.30 - „Klan”
- serial prod. polskiej. 18.00 - 
Teleexpress. i  8.15* - „Janka” - 
serial dla młodych widzów.

19.10 - Człowiek i prawo.
19.45 - Dobranoc, dzieci. 20.00
- Czas. 20.40 - Film fab. „Ka
baret”.

ROSYJSKA TV 
■ 6.30, 10.00, 16.00, 19.00,

22.30 - Wiadomości. 7.00 - 
■Oddział dyżurny. 7.15 - To
wary pocztą. 7-2Ó - ‘Poradnik 
lekarski. 7.25 - Zapamiętaj.
7.30 - Pieniądze. 7.45 - Grafo
man. 7.55 - Prawosławny ka
lendarz. 8.00 - Miasteczko.
8.30 -"S. „Tak, panie mini
strze”. 9.05 - S. „Santa Barba
ra”. 13.30 -  Film fab. „Roga- 
t̂y”. 15.05 - S. „Mały włóczę
ga”. 16.30 - Krzyżówka. 17.05
- Film fab. „Słodka kobieta”..
19.30 - Rozmaitości. 19.45 - 
S. „Santa Barbara”. 20.50 - Sam 
sobie reżyserem. 21-20 - S. 
„Tajemnice Petersburga”. 22.55
- Oddział dyżurny. 23.05 - 
Żywa kolekcja. 24.00 - Towa
ry pocztą.

TV POLONIA 
- 8.00 - Sport telegram. 8.10

- Piosenki Miry Zimińskiej.
9.10 - Zaproszenie - program 
krajoznawczy. 9.30 - Wiado
mości. 9.45 - Teledyski na ży
czenie. 9.55 - Prognoza pogo
dy. 10.00 - ,  Janka” - serial dla 
młodych widzów. 10.30 - 
„Klan” - serial prod. polskiej.
11.00 - „Ostatnie takie trio” - 
film obyczajowy prod. pol
skiej (1976). 12.00 - „Wielki 
marsz” - reportaż. 12.30 - Pol
ska piosenka. 13.00 - Wiado
mości. 13.10- „Daleko od szo
sy” - serial obyczajowy prod. 
polskiej. 14.40-Śpiewnik ilu
strowany. 15.10 - Kowalski i 
Schmidt. 15.40 - „Polacy w 
Seatle” - reportaż. 16.00 - Pa
norama. 16.20 - Omówienie 
programu dnia. 16.30 - Auto-

18.45 - Polska piosenka. 19.15 
- „Ostatnie takie trio” - film 
obyczajowy prod. polskiej. 
20.15 - Dobranocka. 20.30 - 
Wiadomości. 20.55. - Progno
za pogody. 21.00 - „Daleko od 
■szosy” - serial obyczajowy 
prod. polskiej. 22.30 - Śpiew
nik- ilustrowany. 23.00 - Ko
walski i Schmidt. 23.50 - Pa
norama. 0.10 - Teatr TV: Geo- 
rge Bernard Shaw - „Uczeń 
diabła” (spektakl z 1995 r.) reż. 
Andrzej Szczepkowski. 1.45 - 
Powitanie widzów amerykań
skich. 1.50 - „Opowiadania 
MUminków” - film animowa
ny dla dzieci. 2.00 - Wiadomo
ści. 2.25 - Sport. 2.27 - Pro
gnoza pogody. 2.3Ó- „Ostatnie 

• takie trio” - film obyczajowy 
prod. polskiej (1976). 3.30 -  
Panorama. 4-05 - „Daleko od 
szosy”  - serial obyczajowy 
prod. polskiej. 5.35 '- Śpiew
nik ilustrowany. 6.05 - Kowal
ski i Schmidt. 6.35 - „Klan” - 
serial pród'. polskiej. 7.00 - W 
centrum uwagi. 7.20 - Teledy
ski na życzenie. 7.30 - Polska 
piosenka.

POLSAT
8.45, 0.20 - Polityczne 

graffiti. 8.55 - Poranne infor
macje. 9.00 - „Batman” - se
rial. 9.30 - „Żar tropików” - 
serial. 10.30 - „Żar młodości” - 
serial. 11.30 - „Drużyna „A” - 
serial. 12.30- „Legendy kung- 
fu” - film prod. USA. 13.30 - 
Idź ńa całość - show. 14.30 - 
Rekiny kart. 15.00 - Ręce, któ
re leczą. 15.30 - Jednoręki ban
dyta. 16.00 - „Gdzie się po
działa Carmen Sandiego” - se
rial. 16.30 - Małolata. 17.00, 
19.45, 24.00 - Informacje.-
17.15 - Kalambury. 17.45 - 
„Nieustraszony” - serial. 18.45
- „Świat według Bundych” - 
serial. 19.15 - „Szaleję za tobą”

% - serial. 20.10 - „Żar tropików”
- serial. 21.05 - „Nocny patrol”

Moto-Klub. 16.45 - Przegląd 
prasy polonijnej. 17.00 -Tele-. 
dyski na życzenie. 17.10 - Bli
żej sztuki. 17.30 - „Klan” - se
rial prod. polskiej. 18.00 - Te- 
leexpress. 18.15 - Szafiki - pro
gram dla dzieci. 18.45 - 30 Ton!
- Lista, lista, lista przebojów.
19.15 - Tylko Muzyka. 20.15
- Dobranocka. 20.30 - Wiado
mości. 20.55 - Prognoza pogo
dy. 20.58 - „Sanatorium pod 
Klepsydrą” i  film fab. prod. 
polskiej (1974). 22.55 - Z ar
chiwum i pamięci. 23.45 - Pa
norama. 0.05 - „Piękno ocalo
ne” - film dok. 0.40 - „Niebo i 
Ziemia” - reportaż. 1.00 - Re
citale w Dusznickim Dworku.
1.20 - „Henryk Debich propo
nuje...” 1.45 - Powitanie wi
dzów amerykańskich. 1.50 - 
„Na tropie" - film animowany 
dla dzieci. 2.00 - Wiadomości. 
2.2? - Sport 2.27 - Prognoza 
pogody. 2.30 - „Zły” - film dok.
3.30 - Panorama. 4.00 - „Sana
torium pod Klepsydrą” - film 
fab: prod. polskiej. 5.55 - Z 
archiwum i pamięci. 6.45 - 
„Klan” - serial prod. polskiej.
7.10 - W centrum uwagi. 7.25 - 
Teledyski na życzenie. 7.35 - 
30 Ton! - Lista, lista, lista 
przebojów.

POLSAT
8.45, 0.45 - Polityczne 

graffiti. 8.55 - Poranne infor
macje. 9.00 - „Gdzie się po
działa Carmen Sandiego?” - se
rial. 9.30 - „Żar tropików” - 
serial. 10.30 - „Żar młodości” - 
serial. U .30-„Nieustraszony"
- serial. 12.30 - „Nocny patrol”
- serial prod. USA. 13.30 - Pi
ramida: gra-zabawa. 14.00 - 
Disco Relax. 15.00 -4x4 -ma
gazyn 'motoryzacyjny. 15.30 - 
Trzy kwadraty- teleturniej.

/a r d b n A\
Produkcja żaluzji 

Sprzęt oświetleniowy 
Tel. 63-37-02, fax 26-10-36 

V  Yytenio 20, W ilno j

- serial prod. USA, 22.00 - 
„Ostry dyżur” - serial. 22.55 - 
„Gwiezdna eskadra” - serial. 
0.30 - Informacje i biznes in
formacje. 0.30 - Szpila. 0.55 - 
Motowiadomości. 1.30 - Na 
topie.

RTL7
8.00 - „Łobuzy Robina” - 

serial sensac. 8.40 - „Siódemka 
dzieciakom” - seriale anim. 9.30
- „Z ust do ust” - serial dla mło
dzieży. 9.51- „Sunset Beach”
- serial ob^z. 10.40 - „Water 
Rats” - serial krym. 11.30 - 
„Salamandra” - thriller W. Bry
tania/Włochy (1981). 13.15 - 
„Policjanci z Miami” - serial 
krym. 14.05 - Teleshopping. 
15.10- „Łobuzy Robina” - se
rial sensac. 16.00 - „Siódemka 
dzieciakom” - seriale anim.
16.50 - „Z ust do ust” - serial 
dla młodzieży. 17.15 - „Detek-

|  tywi z wyższych sfer” - serial 
. • sensac. 18.10- „Crime Story” 

-> serial krym. 19.00 - „Sunset 
. Beach” - serial obycz. 19.50 - 
7 minut - wydarzenia dnia.
20.00 - „Water Rats” - serial 
krym. 20.50 - Prognoza pogo
dy. 20.55 - ,Żądło 2” - kome
dia krym. USA (1983). 22.40 - 
7 .minut - wydarzenia dnia. 

•22.50 - „Nieustraszeni” - se
rial sensac. 23.40 - „Policjanci 
z Miami” - serial krym. 0.30 - 
7 minut - wydarzenia dnia. 
0.40 - „Wieczór z wampirem”
- talk-show. 1.30 - „Crime Sto
ry” - serial krym.

16.00 - „Batman” - serial. 1630
- Link Journal - magazyn.
17.00,19.45,23.45 - Informa
cje. 1 ?. 15 - Hallo Miliard - te
leturniej. 17.45 - „Drużyna „A” 
-serial. 18.45 -„Świat według 
Bundych” -serial. 19.15- „Sza
leję za tobą” - sęrial. 20.10 - 
„Tar tropików” - serial. 21.00
- „Mroczne niebo” - serial.
22.00-„Ich własna liga” -film 
fab. prod. USA. 0.25 - Wyniki 
LOTTO. 0.55 - „Android” - 
film prod. USA

RTL7
8.00 - „Łobuzy Robina” - 

serial sensac. 8.40 - „Siódemka
dzieciakom” - seriale animowa
ne. 9.30 - „Z ust do ust” - se
rial dla młodzieży.9.55 - „Sun
set Beach” - serial obycz. 10.40
- „Prawo i bezprawie” - serial 
krym. 11.30 - ,Żądło 2” - ko
media krym. USA (1983).
13.15- „Policjanci z Miami” - 
serial krym. 14.05 - Teleshop
ping. 15.15 - „Łobuzy Robi
na” -serial sensac. 16.00 -„Sió
demka dzieciakom” - seriale 
anim. 16.55 - „Z ust do ust” - 
serial dla młodzieży. 17.20 - 
„Święty” - serial sensac. 18.15
- „Nieustraszeni” - serial sen
sac. 19.00 - „Sunset Beach” - 
serial obycz. 19.50 - 7 minut - 
wydarzenia dnia. 20.00 - „Pra
wo i bezprawie” - serial krym.
20.50 - Prognoza pogody.
20.55 - „Gniew matki” - franc. 
film krym. (1996). 22.45 - 7 
minut - wydarzenia dnia. 22.55
- „Uśmiech losu” - serialobycz.
23.45 - „Wydział zabójstw” - 
serial krym. 0.35 - 7 minut - 
wydarzenia dnia. 0.45 - „Świę
ty” - serial sensac. 1.35 - „W 
cudzej skórze” - serial obycz.
2.20 - „Wydział zabójstw” - 
śerial krym.



KURIFR WILEŃSKI

Z  okazji jubileuszu najlepsze tyczenia zdrowia i pomyślności wraz z 
podziękowaniem za trud i poświęcenie w wychowaniu młodego pokolenia

Panu
Bernardowi AWŁOSEWICZOWI,

wiceprezesowi zarządu „Macierzy Szkolnej”, 
dyrektorowi szkoły średniej w Mickunach

Krytyczne dni 
i godziny 

w marcu 1998 r.
6, piątek (17.00 - 19.00), '
11, środa (4.00 - 6.00),.
21, sobota ( l£ 0 0  - l&OO),

-23, niedziela (18.00 - 20.00), 
27, piątek (17.00 - 19.00), • 
31, w torek (20.00 - 22.00). '

Z  okazji jubileuszu 
80-lecia i imienin 
K a zim ierzo w i 
S IE M A S Z C E
serdeczne życzenia 

dużo zdrowia jeszcze na długie 
lata, wszelkich Łask Bożych 

w życiu rodzinnym
składa chór kościoła pw. Niepokalanego 

Poczęcia NMP

składa Stowarzyszenie 
^  . Nauczycieli

Szkół Polskich 
na Litwie „Macierz Szkolna”

KALENDARIUM
X W torek (3.III) jest 62 dniem 

1998 r. Do końca roku pozostało 303

X Znak Zodiaku - Ryby.
X  Imieniny: Budzisława, Kune- 

gundy, Martyny, Tycjana.
X Wschód Słońca-7 .04 ,zachód- 

17.58.
Długość dnia 10 godz. 54 min.
X Księżyc. Nów - od 26 lutego.

KlRli:it WILEŃSKI

EKRANY
SKALVIJĄ, I sala - 3-5:111 - 

„Jane Eyre” o 11.30, 13.20, 20.50; 
„Przeciw fali” o 15.30* 18.10: II sala
- 3-5.III „Obcy: Zm artwychwsta- 

I  nie” o 12, 14, 16, 18,-20.
LIETUVA -  3-5311 - „Piąty ele

m ent” o 12j 14.30,1-7; 22. „Intym ny 
dziennik” o 19.30. -

VILNIUS -3-4.in - „Orły strip- 
tizu” 0'12, 14, 16,183 20; 5.in  o \% 
14, 16, 18. 5:1X1 - „Trzy historie” o 
.20. 6-8.HI - „Titanic” o 12,. 15.40, 
19.15.

HELIOS, I sala - 3-15,111 - „Nic 
do stracenia” o 12; 14,16,18,20. II 
sala - 3-5.nl - „Szczyt Dantego” o 
12.30, 14.50, 17.10,19.30. § S

PERGALE - 6-8.HI - „Szczyt 
Dantego” o 13, 15.10, 17.20, 19.30.

DRAUGYSTE - 3-6.IH - „Mo
zart i Salieri” o 15. „Śpieszą tylko 
głupcy” o 18.15.

WIDEOSALA „OZO” - 3.III - 
„Andriej Rublow” o 18.30. 4,111 - 
„Królowa Margot” o 18.30; 5.III - 
„Trzech nikczemników w tajnej 
twierdzy” o 18.30; 6.TCI - „Imię 
Róży” o 18.30; 7 .m  - „Dzieciństwo 
Iwana” o 16. „Fortepian” o 18; 8. III
- „Krótki film o zabijaniu” o 16; 
„Ostatnie tango w Paryżu” o 18.

CENTRUM SZTUKI WSPÓŁ
CZESNEJ - 7 .m  - „Wszyscy mó
wią, że ciebie kocham” o 17. 8 .m  - 
„Słońce ma uszy” o 17.

g i r  Z  okazji jubileuszu 
60-lecia oraz 30 lat pracy 
w księgowości wydziału 

oświaty
M arii MAŻUL 

najserdeczniejsze życzenia 
zdrowia, uśmiechu 

i zadowolenia z życia
składają pracownicy księgowości 

wydziału oświaty rejonu wileńskiego

szaoioW txy,
•DtROgi CZ‘)'rTECJiI‘KU
Do 18 marca trwa prenumerata „KW” 

na kwiecień i następne miesiące 1998 roku
Koszty prenumeraty 

dla Czytelników „KW” na Litwie:
X mies. 3 mieś.

z dostarczaniem przez pocztę 18 Lt 54 Lt
bez dostarczania (w szkołach) 15 Lt 45 Lt
w księgarni S.K. 14 Lt 42 Lt
w redakcji 13 Lt 39 Lt

„KW” i „Przyjaciółka”
1 mies. 3 mies.

ż dostarczaniem przez pocztę 26 Lt 78 Lt
bez dostarczania (w szkołach) 23 Lt 69 Lt
w księgarni S.K. 22 Lt 66 Lt
w redakcji 21 Lt 63 Lt

Po cenach producenU 
Bezpłatna dostawa

W y b ó r  ta p l r . t t r i i
A. Rotundo a. 4, VBnius Panev4iys, tel. <6 85 2< 
t .i  nn */• Uleną, teł. 520-16

JOO°  Marijampołe. !el. 543 98
Kaunas. teł. 70 9510 Alytus, tel. 2 2031
ŚiauHai, tel. 43 59 19 fauragś. tet. 517 92
Kfeipćda, te). 29 31 80 V»saginas. tet 7 24 26

S przedam  sieczkarnię.
Teł. 79-52-28.

\ (Zam. 135) 
Zapraszamy do zdobycia w szko

le kobiet kwalifikacji fryzjera sze
rokiego profilu.

V iln ius, tel. 22-97-89, 8 287 
46670.

(Zam. 136) 
Sprzedam starodawny kredens 

dębowy.
Teł. 41-38-06.

(Zam. D-121) 
Sprzedam  siano w rejonie so- 

lecznickim.
TeL 44-73-60.
(Zam. D-125)
M uzykanci na  wszystkie oka

zje.
Tel. 77-38-39.

__________ (Zam.D-128)

Sprzedam  źrebaka i nawóz. 

Tel. 59-12-23.

(Zam. D-129) W związku z /zamknięciem 
przedsiębiorstwa meblowego

komplety mebli
' “Ema”, “Stelą”, “Galve”, 
/;V^Igms^,,<!Dtiyikiw oraz 

wiele innych'
są wysprzedawane 
z dużą zniżką.

A.Gosztauto. 4, Yilnius 
tel. 22-36-68

M IĘDZYNARODOW E
CENTRUM

“INFOMAGUA „Kurier Wileński” (sobotnie wydanie)
1 mies. 3 mies.

z dostarczaniem przez pocztę 3,9 Lt 11,7 Lt

„Kurier Wileński” oraz „KW” i „Przyjaciółkę” można zapre
numerować na każdej poczcie.
■ Indeks „Kuriera Wileńskiego” - 0044 (codzienne wydanie) 

Indeks „Kuriera” i „Przyjaciółki” -  0155 
Indeks „Kuriera” - 0172 (sobotnie wydanie)

™  U czy języków: angielskiego: nie
mieckiego, francuskiego, włoskiego, 
hiszpańskiego i litewskiego.

Abiturientów przygotowujemy do 
egzaminu wstępnego z języka angiel
skiego.

Biuro tłumaczeń

Nasz adres: 
Pameli kalnio 11-301 

tel. 62-46-97 
. 8-287-29045

I PO SZUKUJĄ 
>J)\ PRACY

Kurier Wileński” w każdym 
polskim domu na Litwie!infolinija 

7 0 4  ooo
Mężczyzna poszukuje pracy zaNa ul. Szilo znaleziono zega- granicą.
Tel. 77-38-23.
Kobieta poszukuje pracy chałup- Redakcja „K W ” przeprasza za to, że z  opóźnieniem ukazały się 

życzenia z  okazji Im ienin księdza M irosława Balcewicza.
Nemokama informacija visą parą niczej.

f KURIER WILEŃSKI■nauiutiT
Wydawca 

Z SA  „Kurier Wileński”

Drukuje S A  „Spauda”


